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Gdy w pierwszym miesiącu wajny. pa- 
dać poczęły silne fortece belgijskie, gdy w 
jeziorach mazurskich uleg sia zniszczeniu ar- 
mia generała $amsonawa, strategiczne suk- 
cesy państw centralnych były przykra nie- 
spodzianką dla koalicyi, która wyobrażała 


sobie, że Niemey i Austryą, zaałakowa- 
ne silnie od zachodu, zmiażdźżone zostana 
„parowym walcem* od wschodu. Wobee 
pierwszych niepowodzeń jasnem stało się, 


że koalicya chwycić się musi jakiegoś inne- 


go Środka, aby osiagnać cel rozdmuchanej 
na cały świat wojny. Środkiem takim miało 


być odcięcie Niemcom i Austryi wszelkiego. 


„dowozu z zewnątrz. i skazanie: przez to 


-państw tych na w ygłodzenie i i muing ekomo- | 


| miczną. 


Olbrzymie rozmiary wojny postawiły 


narody, zaangażowane w niej, przed nowe- 


"mi zagadnieniami, których umysł ludzki nie 


był w stanie przewidzieć w najfantastycz. 


niejszych nawet rojeniach. Że wojna euro- 


-pejska wybuchnie, było od szeregu lat ja- 
> snem; zdawano sobie jednak sprawę, że na- 
- tężenie tak olbrzymich sił nie będzie mogło 

trwać długo, bez narażenia na zupełną rui- 


nę najżywolniejszych arteryi, stanowiących 


podstawę dłuższego prowadzenia wojny. 
Przewidywano zatem zaledwie kilka mie- 
sięcy wojny, po których zasoby materyalne 
państw będa tak wyczerpane, że równo- 
mierne uzupełnianie ich stanie się niemo- 
żebnem i strony wojujące staną wobec ma- 
teryalnej konieczności zaniechania dalszej 
walki, | 
. Wbrew tym przewidywaniom wojna 
przedlużała się, a spodziewana ruina nie 
nadchodziła. A stało się to dzięki zdolno- 
ści uzupełniania zapasów, większej, aniżeli 
przypuszczać było można, z jednej stro- 
ny przez intensywniejsze czerpanie z we 


wnątrz potrzebnych zasobów, z dGzugiej zaś. 


skierowywanie z zewnątrz takich produk- 
tów, których dane państwo albo wcale nie 
' posiada, albo wytwarza je tylko w niedo- 
statecznej ilości. 
"Państwa trójporozumienia: Anglia, 
_Francya i Rosya, znalazły się, dzięki geo- 
gralicznemu położeniu, w tyeh korzystnych 


warunkach, że bez wielkich wysiłków uzu- 


Pelniać mogą braki własnej produkcyi z ze- | 
Sa | zywy bałkańskiej. 


ga za sobą brak organizacyi, uwidocznia się 


wnątrz. Żywność, broń, amunicya, suro- 


wee wszelkiego rodzaju, aa mogą do. 


nich bądź z Ameryki, badź też z rozległych 
kolonii angielskich i RA Państwe 

te narażone są zatem w bardzo niewielkim 
stopniu na wyczerpanie zasobów, przez któ- 


re zmuszone zostałyby. dg zaniechania dal- 
szej walki, 


Wręcz przeciwnie ma się rzecz z Niem- 


eami i Austryą. W skutek wzrastającej w | 
czasie wojny konsumpeyi niektórych arty- 
kułów, a. równocześnie braku pewnej kate- 
goryi surowców , skazane. sa państwa cen- | 
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ils państwo skezone zoalalo na własną yikes 
 produkcyę. Rozdzielenie konsumpeyi w sto- 
gunku do posiadanych i 


mieckiej pod: Tannenbergiem, i umożliwił 


„ miejsce, dzięki celowo zorganizowanej sie- 


skoncentrować dość szybko odpowiednich 
sH na miejsca zagrożone. 


„ki żywnościowe w Niemczech są tego rodza- 


Wtorek, 4 Stycznia 1916r. nh 


"R don 


fralne na dowóć ÓZ. ich mMOrZem, na nióremi oz: 


postarla się flota angielską, Bkorzystała z 


tego zatem Anglia i nie mogąc na polu wal- 


ki zgnębić przeciwnika, odeieła mu wszelki 
dówóz, by w ten sposób zmusić go do upo- 
a się. "Ten sposób prowadzenia woj- 
y postawił państwa oeniralne w nader iru- 
pa položeniu. 
| Wskutek dzisiejszego obowiązku po- 
wszechnej służby wojskowej wystawie- 


nie kilkumilionowej armii jest zadaniem 


łatwem. Nafomiast największą trudność 
stanowi umundurowanie łych zastępów, - 
uzbrojenie ich, wyżywienie — a przy- 


tem niezapominanie o pozostałej w kraju 
ludności, która przecież żyć musi i która 
także w wojnie jest ważnym czynnikiem ze 
względu na ciążący na niej obowięzek pro- 
dukowania wszystkiego, czego armia potrze- 
buje. Zadanie to jest o tyle trudniejsze, “o 


spodziewanych za- 
sohów jent tą wielką sztuką, na jaką zda- 
być sie musi państwo, jeśli nie chce uzale- 


żnić wyniku wojny od większego, lub mniej- 
szego ich braku. Osiągnięcie tego celu jest. 


możliwe tylko o tyle, o ile wewnętszna orga- 
nizaeya państwa jest tego rodzaju, że wiado- 
mym jest dokładnie stan zasobów, a Środki, 
zapobiegają :ce przedwczesnemu ich wyczer- 
paniu, zostaną celowo obmyślane i dokład- 
nie zastosowane. Wewnętrzna organizacya 
jest zatem czynnikiem, decydujacym o tem, 
czy dane państwo przetrzyma krócej, lub 
dłużej wszelkie, złączone z tego rodzaju 
wojna, trudności. AE 
Wobec olbrzymich 
jest wykluczonem, że stanowcze roz- 
strzygnięcie na polu walki nie nastąpi W 
takim razie decydować bedzie o zwycięstwie 
moment, kióra strona potrafi dłużej ostać 
się V wyczerpaniu wewnętrznemu, która wy- 
tworzy w sobie równowagę konsumeyjno- 
produkcyjna i mocą czynników, regulują- 
cych ja, przechyli > wine na swo- 
ją stronę. l 

Sprawność organizącyi była tym czyn- 
nikiem, który w znacznej mierze przyczy- 
nif się do świetnego zwycięstwa armii nic- 


nio 


szybkie przerzucanie wojsk z miejsca na 
ci kolejowej. Ten sam rezultat obserwo- 
wać można było w przygotowaniach do ma- 
jowej ofenzywy galicyjskiej i podcza as ofen- 
Jakie zaś skutki pocią- 


w armii rosyjskiej, która przez to nie może 


Dzięki wewnętrznej organizacyi ER 


ju, że ludności nie zagraża wcale prokla- 
mowane przez Anglię wygłodzenie, a prze- 


mysł, chociaż w niektórych gałęziach powa- 
żnie ucierpiał, to jednak na ogół potrafił 
przetrwać najcięższe chwile. Stosunki kre- 
: ee nie. > uległy poważniejszym zmianom, 


rozmiarów wojny 
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nemi, wobec ezcge szukały ono eš 
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dowe) Wielka Kwatera Główna, 3 DUNIN 


Wschodni teron walk: 


jakie | komonda gończa, kontynuowały ze zwyklem niepowadzeniem, 
aseraere na różnych punktach, 


Ralkański teren walk: | 


Zachodni teren walk 


Na półuecy ed drogi La Rassee - Bofkune powiodło się zupełnie wielkie wysadze- 
nie mia. Zostały zasypane kejowe i zasiawiejące rowy nieprzyjaciela, a także droga 
łącząca. Pozestałę przy życiu część załegi, która usiłowala ratować się ucieszką, pie 

cheia nasza i karabiny maszynowa wzieła pod skuteczny ogień. Wykonany na szera- 
kim froncie napad egsiowy, zastał zaiogi nieprzyjawielskich rowów nieprzygotowa: 
częściewe ocalenia w Spies 

Na raszeie irentu nie zaszły wydarzenia o szezególniejszem znaczeniu. 

Podczas estrzeliwauia, przez Francuzów w dniu MOTS Roku Lutterbachu w Ab 
zaeyi, zabita u Miej Z Toonen młodą bs porani Ro 


nej ueieczee. 


zaś kobietę i troje 


Naśzelto Dowództwo Armii. 


ziegi aa 
Wiedeń. Urzędowe donoszą 3 stycznia: 
Rosyjski teren walk: 
Na firencie bessarabskim także i 


i wezoraj walczono zaciekle w ciągu ea- 


łego dnia. Nieprzyjaciel czynił wszelkie wysiłki w eelu przerwania linii naszych w- 


ekolicy Teporowea. 
i 850 żołnierzy. 
zostały odosobnione natarcia rosyjskie. 


Liczne punkia północno - 
przyjacielskich. 


Pod Majkovacem przepędn 


Wszystkie zamiary przełamania frontu rozbiły się o mężny 
opór naszych dzielnych wejsk. Liczba wziętych do niewoli jeńców wynosi 5 


3 oficerów 


U ujścia Ser etu, nad dolną Strypą, nad Kormineom i Śtyrem odparte - 
wschodniego irentu znajdowały się w ogniu dzia: nie- 


Baikański teren walk: 


ao jeden oddział czarnogórski, który odważył się pæ 


gunąć ku północnemu brzegowi Tary. Położenie jest niezmienione, 


Nie wydarzyło się nie znamiennego. 


Wioski teren walk: 


Zastępca szela sztabn generalnego 
von Hoefer 
sznik. 


_ Feldmarszałek - po 


a przeciętna zamożność ludności nie zmniej- 


szyła się, skoro państwo zdołało zaciągnąć 
pożyczkę wo- 
jenną. | 
Wszystkie te fakta dowadza, że Orga- 
nizacya wewnętrzna państwa niemiockiega 
przetrzymała próbę ogniowa, że była eolową 
i że gdyby nie ona, może dzisiaj Niemcy i 
Austrya stalyby wobee konieczności zawar- 
cia pokoju pomimo strategicznych sukcesów. 
Jeśli zatem w ośmnastym miesiącu gigan- 
tycznych zapasów siła odporna państw cón- 
tralnych nie zmniejszyła się, to nie ma słu- 
sznych powodów do powątpiewania w dal- 
szą ich wytrzymałość. Bo potęga państw 


centralnych nie polega na liczebnej przewa- 


dze, lecz na organizacyi, która od szeregu 
lat pracowała systematycznie i celowo w ka- 
żdej dziedzinie życia spolecznego z tą prze- 
wodnią myślą, by przygotować naród do 
rozstrzygających zapasów. rszultąty ta- 
kiej pracy widzimy teraz. 


twukskyd || e 


"częła wyjaśniać sie powoli. 
! 1914 r. Rosya udzieliła na notę niemiecką 


dd samego sai zatarzu austres 
køeserbskiega;, Niemcy zajęły stanowisko 
po stronie Austryi w rozpbrawieniu sio z 
Serbią, nie mogły jednak dopuścić do teso, 
aby Rosya zaatakowała Austryg, co bylo 
bardzo prawdopodobne g powodu zarzadze- 
nia przez Rosyę mohilizaeyi po >wszechnej i 
koncentraeyi wojsk nad granica Niemiec ` 
Austro-Węgier. 

Dnia 380-go lipca 1914 r. ambasador 
niemiecki w Petersburgu, hr. Pouriates, za- 
żądał terminowej odpowiedzi na notę nie. 
miecką, domagajacą się demobiliza agyi armii - 
i floty rosyjskiej. Jednocześnie ambasador 
niemiecki w Paryżu zażądał od rządu fran- 
cuskiego stanawczej odpowiedzi na pytanie, 
czy w razie wojny niemiecko - rosyjskiej. 
Francya pozostani ® neutralna. Syluacya za” 
Dnia Bi lipea 


"AŻ" 


odmownej A dzi, wobec czego W dniu 
następnym, t j. i sierpnia, br. Ponrialee 


wręczył rosyjskiemu ministrowi spraw za- 
granicznych, Sazonowowi, wypowiedzenie 
"wojny. Tego samego dnia Francya odpo- 
- wiedziała, że wobec wojny niemiecko - ro- 
syjskiej zajmie stanowisko, jakie uzna za 
stosowne. Wobec takiej odpowiedzi, woj- 
„ska niemieckie zajęły księstwo Luxemburg 
-i przybliżyły się ku granicy francuskiej, a 
„jednocześnie inna cześć niemieckich sił 
zbrojnych stanęła nad granicą Belgii. 
Niemiecki sztab generalny znał zamia- 
„ry angielsko-francuskie, zmierzające do na- 
ruszenia neutralności belgijskiej i do zaata- 
kowania armii niemieckiej na tyłach, nie 
- dał się więc wyprzedzić i zaproponował rzą- 
„dowi belgijskiemu zgodzenie się na prze- 
- marsz wojsk niemieckich przez terytoryum 
- Belgii. Gdy jednak spotkał się z odpowie- 
dzią odmowną, postanowiono jednak plan 
swój przeprowadzić bez względu na mogą- 
ee z tego powodu wyniknąć trudności i stra- 
ty. Z chwilą gdy armia niemiecka przekro- 
- ezyła granice Belgii, rząd belgijski zwrócił 
się do Anglii z prośbą o pomoc i w dniu 4 
sierpnia ambasador angielski w Berlinie 
wręczył kanclerzowi państwa notę wypo- 
„wiadającą wojnę, jakoby w obronie neu- 
tralności belgijskiej. W ciągu: następnych 
dni stanęło po stronie Serbii Czarnogórze i 
wypowiedziało wojnę  Austryi. i Niemcom. 
Dnia 6 sierpnia 1914 r. Austro-Węgry nie 
doczekawszy się na inicyatywę ze strony 
Rosyi, będąc sprzymierzeńcem Niemiec, o- 
głosiły się również jako będące z Rosyą na 
- stopie wojennej. A : 

Z pośród państw pozaeuropejskich ogło- 
„siły się. jako biorące udział w wojnie z 
Niemcami i Austryą: Egipt i Japonia. Rząd 
egipski zmuszony był do tego kroku przez 
swą opiekunkę Anglię, która z chwilą wy- 
' buchu wojny wzięła Egipt ostatecznie w swe 
posiadanie i mianowała przychylny dla sie- 
bie, zupelnie nowy rząd, z sidtanem na 
czele. wd | 
-= Jakie pobudki kierowały Japonią pod- 
czas wypowiadania Niemcom wojny, nie by- 
ło to żadną tajemnicą. Jak wiadomo, Ja- 
ponia z chwilą przeprowadzenia u siebie 
reform stale dążyła do wyparcia mocarstw. 
europejskich z. Azyi, a zwłaszcza z Chin. Za 


„podszeptem i w interesie Anglii wystapiła w | sy tych dwóch mocarstw. 


-Komunikat fareck, 
o | Konstantynopol, 5 stycznia. | 
- Główna kwatera donosi 1 stycznia: + 
„Na froncie dardanelskim w nocy na 31 
grudnia toczyły się na prawem skrzydle o- 
żywione walki na bomby. W centrum trwa- 


„ła aż do rana zacięta walka artyleryi oraz 
rzucanie bomb. Po południu dnia 81 gru- 
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dnia spowodowaliśmy na prawem skrzydle |; 


"wybuch dwóch min. W następstwie tego 
„artylerya nieprzyjacielska przy udziale 
dwóch krążowników nieprzyjacielskich o- 
| strzeliwała w centrum nasze rówy ochron- 
ne. Na ogień ten odpowiadaliśmy silnie. 


Baterye nasze w cieśninach ostrzeliwa- 
ły miejsce lądowania pod Sedd-ul-Bahr oraz 
sąsiednie obozy. Pancernik: „Suffren“ pod 
ochroną pięciu torpedowców i przy pomo- 
cy obserwacyi latawca odpowiadał na ogień 
ten bezskutecznie. Jeden z hydroplanów 
naszych zaatakował latawiec nieprzyjaciel- 
ski, który dokonywał obserwacyi, przeszko- 
dził mu w tej pracy i zmusił go do ucieczki. 
Poza tem nic nowego. `<- 


poza 


Komitat rosyj. 


„_ Wielki sztab generalny donosi 1 stycz- 
nia: | | 
Od frontu ryskiege aż do Prypeci nie 
„zaszły żadne zmiany. 

Na południe od Prypeci trwa zacięta 
walka. W odeinku rzeki Styr, pomiędzy 
drogą żelazną Kowel - Sarny, a miastem 
Czartoryskiem przeszliśmy na lewy brzeg 
Styru i obsadziliśmy wieś Chrask. - Zacięte. 
kontrataki nieprzyjaciela, zmierzające do 


pana 


F Poe. gn marea Stez 
| pariszy tego pierwszego przeciwnika, 


s wę [ZŁOTE ; d Enr, dilasa 
Czzo. Teraz nadarzyła się ku temu najlep- 


_Przyssczyła się więc do koalieyi i w dniu 23 


iswej do Abisynii, udaremniłą wypelnienie 


G O.D Z 


ENNA P 


roku 1904 — 1905 przeciwko Rosyi, a wy- 


t my- 


o Es 
Niczaiec z Kiao- 


slala 6 sposobie wyparcia 


sza sposobność. Niemey zajęte wojną w Eu- | 


ropie nie były w stanie wysłać 
zbrojnych na obronę zagrożonej w Azyi pla- 
cówki, a Japonia, będać w przymierzu Z An- 
glia, mogła ewentuainie liczyć na jej pomoce. 


sierpnia wypowiedziała wojnę Niemcom. 

-Sprawa marokańska I rozszerzanie się 
kolonizacyi angielskiej i francuskiej w Alry- 
ee, oraz wynikające z tego powodu zmiany 


swych sil | 


ugrupowań politycznych, musiały odbić się | 


echem także i w okolicy morza Śródziemne- 
go. Najbardziej zainteresowane były tu 


ly się Włochy w jego obronie przeprowa- 


"dzać swe plany kolonialne, lecz klęska, ja- | 
ką poniosły w roku 1896 podczas wyprawy | 


wielkich planów przyszłości. Zniweczenie 


włoskich zamiarów kolonialnych nastąpiło | 


w trakcie początku rozłamu, jaki nastąpił 
pomiędzy Niemcami a Anglia. Wlochy sta- 


nęły wobec trudnego zadania co do zajęcia: 


stanowiska pomiędzy odsuwającemi się od 
siebie mocarstwami. Gdy sprzeczności pa- 
nujące pomiędzy Austro-Węgrami a Wio- 


chami zaastrzyły się, Włochy poczęły skia- | 


niać się ku Francyi i Anglii, wreszcie rząd 
włoski zwrócił się do mocarstw tych o po- 


moc, w celu zabezpieczeńia. sobie Trypoli- 


tanii. W końcu 1901 r. nastąpiło porozu- 
mienie, na mocy którego Włochy zobowią- 
zały się nie sprzeciwiać Francyi w jej dą- 
żeniach w zachodniej części morza Śród- 
ziemnego, a więc i w Marokku, a Anglii na 


wschodzie w sprawie zajęcia Egiptu. Wza- 


mian za to Włochy otrzymały poparcie w 
„swych zamiarach kolonialnych co do zagar- 


nięcia prowincyi tureckich północnej Afry-- 


ki. Włochy pozostały na razie wierne trój- 
przymierzu, lecz z powodu tych wszystkich 
kombinacyi politycznych, jakie zaszły, poó- 
między Austryą a Włochami nastąpił roz- 
łam, który należało usunąć. Z tego powodu 
uzupełniono umowę trójprzymierza nowemi 
postanowieniami, które uregulowały intere- 


Telegram własny „Godz. Pol”. 
Londyn, 3 stycznia. 
Prasa rozmaitych odeieni zajmuje się o- 
świadczeniem przywódcy nacyonalistów ir- 
Jandzkich, Redmonda, który w Izbie gmin po- 
„wiedział, że nacyonaiiści wszełkiemi środka- 
"mi zwalczać będą projekt prawa, wprowadza- 
jacego w Anglii obowiązkowa służbę w woj- 
sku. Redmond w gronie przyjaciół politycz- 
nych oświadczył, że sam ńie miałby nie prze- 
ciw powszechnej służbie wojskowej, ośtyiad- 
czenie swoje musiał jednak złożyć pod naci- 
skiem partyi nacyonalistyczaci. ARE. 


Telegram własny „Godz. Pol.*. 
| Beriin, 3 stycznia. 
„Deutsche Tageszeitung“ dowiaduje się, 


że prasą paryska otrzymała informacye z Lon- 
dynu, według których przeprowadzenie pro- | 


jektu prawa o powszechnym obowiązku służby 
wojskowej w Anglii natrafia na poważne iru- 
dności. W kołach. politycznych nie widzą in- 
nej drogi wyjścia, jak tylko rozwiązanie parla- 
mentu. | - 


Telegram własny „Godz. Pol.*. 
Amsterdam, 3 stycznia. 

Jak wiadomo 
wszelkiej pomocy staraniom rosyjskim w spra- 
„wie uzyskania pożyczki w Londynie wobec 
czego, rosyjski minister finansów Bark, zgodził 
się na propozycyę angielską zaciągnięcia po- 


= 


życzki wewnętrznej, która dała tak smutny re- 


wyparcia nas z powrotem na prawy brzeg | zultat. Rezultat ten wywołał tak wielkie prze- 


Styru, pozostały bez skutku. Także nie u- 
dało się usiłowanie nieprzyjaciela wyparcia 
nas z okolie kolonii Miłeszów, na południe 
od Kołków. Se śl akcj OB | 
. Na północ od dworca kolejowego 'Oły-. 
ka (30 klm. na wschód od Łucka) posunę- 


liśmy się dalej naprzód i umocniliśmy zdo-. |. 


były teren. z | 
Na. froncie rzeki Strypy: obsadziliśmy 
dwie linie nieprzyjacielskich rowów ochron- 
nych. i 
-. W okolicy miasta Uścieczko odrzucili- 
śmy nieprzyjaciela na prawy brzeg Dnie- 


nii esiagnęliśmy przeszkodę drucianą nie- 
przyjaciela, przekroczyliśmy ją i umocnili 
zdobyty teren. Je 2 | 


PE 


zera 


Pomiędzy Dniestrem a granicą Rumu- F 


rażenie, iż Anglia wystąpiła w Petersburgu 
ze śpieszną propozycyą udzielenia pożyczki w 
żądanej poprzednio wysokości. Tę raptowna 
zmianę w stanowisku: Anglii należy wytłoma- 
czyć obawami przed zawarciem przez Rosyę 
oddzielnego pokoju. 


pn OC 


Wyiaza Kistenera to Egipt. 
| Telegram własny „Godz. Pol“, 
| 00 Berlin, 3 stycznia. - 

-„Vossische Zeitung“ otrzymało potwier- 


dzenie dawniej już. otrzymanej- wiadomości, ` 


że lord Kitchener w dniach najbliższych udaje 


się z Anglii w podróż do Egiptu, gdzie obej- 
„mie naczelne dowództwo nad zbrojnemi. siła- 


zgd angielski odmówił - 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


A ? t dityce bioku. 
„włochy. „Należąc do trójprzymierza stara- | 


= 


ri 
ft. 


Telegram wlasny „Godz. 


PGL". 
, Berlin, 3 stycznią. 
Dzisiejszy „Lokał Anzeiger“ dowiaduje 


= 


| się przez Sztokholm z Petersburga, že pienia 
"petersburskie rozmaitych edcicni zgodnie. za- 


powziają, iè bok postępowy rosziski nieba- 
wem będzie rozwiązany.  Umiarzowani ezion- 


| kowie tego bloka, należący do Rady państwa, 


ogłosili eświadezenie, w którem wyrażają ubo- 
lewaaie, iż w obecnych warunkach w żaden 
spasób mie niogą udzielić swego poparcia po- 


W kołach postępowych panuje przekona- 
nie, że Duma dopiero wówezas zostanie zwo- 
lana, gdy rozwiązanie bloku stanie się faktem, 
i gdy tem samem dawniejsza większość reak- 
cyjna znów odzyska swo stanowisko w Dumie. 

Telegram własny „Godz. Pol". 
Sztokholm, 8 stycznia. 


Z Petersburga dónosza: Wydział komisyi 
budżetowej Dumy wykończa pośpiesznie swe 
prace, ażeby umożliwić szybsze zwołanie Du- 
my. Minister Cnwostow wyjaśnił, iż Duma 
może obradować tylko nad budżetem, nato- 
miast niewolno jej pod żadnym pozorem po- 
ruszać spraw politycznych. 


 „„Jowoje Wremia* podkreśla, że Chwo- 
| stow nie miał prawa narzucać 


regulaminu 
Dumie, gdyż izba państwowa jest instytucyą 
autonomiczną, niepodległą kompeiencyi mini- 
stra. 

Uchodźcy żydowscy otrzymali rozkaz bez- 


zwłocznego opuszczenia Petersburga. „Birże- 


wyja Wiedomosti* zaznaczają, że rozporządze- 
nie to znosi ulgi, przyznane przez poprzednie- 
go ministra spraw wewnętrznych, ks. Szczer- 
balowa. 

„Pień“ donosi, że w Moskwie w ciagu 
dwóch dni ostatnich znaleziono zwłoki prze- 
szło 100 ludzi zmarzniętych. 


nia niacisokisą 
Języka. niezieckćego. 


wow asa 


Telegram własny „Gudz. Pol“. 


Sztokholm, 3 stycznia. - 


BA tny 


Na mocy rozporządzenia rządu rosyjskie- 


go zabroniono, pod groźbą kary pieniężnej w 
wysokości. 3,000 rubli. lub trzech - miesięcy 
więzienia, używać języka niemieckiego w ko- 
munikącyi telegraficznej, telefonicznej i po- 


.cztowej. Taka sama kara grozi za wystawia- 


nie w cknach wystawowych niemieckich: ksią- 
žek i dzienników. Również od tej chwili zabro- 
niono w Rosyi wydawać w języku niemieckim 


jakiekolwiek czasopisma, dzienniki, lub 
książki. | 


Telegram własny „Godz. Pol.(. 
i Mopezkaga, 3 stycznia. 


Sfery finansowe w Petersburgu otrzyma- 
iy wiadomość, że w miesiącu lutym odbędzie 
się konierencca finansowa, w której wezmą 
udział : ii, Roszi.i Fran- 
cyi. Na kor być olimyślone 
operacye - oczekiwanej 
wiosennej kampanii wciennej, coraz Środki 
w celu usunięcia wszeikieh trudności finan- 
zowych. | 
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"Telegram własny „Godz. Pol“. ~ 


Kopenhaga, 3 stycznia. 


ga: lząd zajmuje się obecnie sprawą proje- 
„tu powołania komisyi specyalnej do opraco- 


wania nowego programu gospodarczego. Ko- 


-misya składać się będzie z przedstawicieli 


dzy innemi sprawą przyszłej polityki handło- 


„wej, rozwoju przemysłu krajowego ewentual- 


„rynku krajowego. 


nie przy pomocy kapitałów obcych, oraz nad 


sposobami, zmierzającymi do wzmocnienia. 


OE 


1 komigi tudietowaj m. 


> 
a ‘Petersburg, 3 stycznia. | 
- „Komisya budżetowa Dumy  roztrząsałą 
budżet. ministeryum spraw . wewnętrznych. 
Podczas dyskusyi minister spraw "wewnętrz- 


Telegram wlasny „Godz. Pol“, 


-nych odpowiedział na rozmaite zapytania w 
"sprawie rzekomych zamiarów rządu, co- do 


zawarcia oddzielnego pokoju. Minister wyja- 
śnił, że o zamiarach takich nie jest mu nic 


' r 
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„Berlinske Tideude* donosi z Petersbur- ` 


rządu, rady państwa i dumy państwowej oraz - 
przedstawicieli przemysłu, handlu, techniki i 
„Świała finansowego. Zająć się ma ona mię- 


- Telegram własny „Godz. Pols. 
nę _/ 'Kepenhaga, 3 stycznia. 
"Według dalszych informacyi, krążówieć 
francuski „Patris“, na którego pokładzie zuaj: 
dują się uwięzieni konsulowie, popłynął da 


koni 


sk DIE | 


„wyspy Mudros. Dokładne wiadomości o losie 


rwiożionych jeszcze nie nadeszły, Konsui 
Hiszpański w Salonikach objął tymezasowo 
opiekę nad poddanymi cudzoziemskimi. 

" Anglicy, dokonywując rewizyi w konsulas 
tach, postępowali podobno bezwzględnie. Ka- 
sy pancerne wrlamali. Szukali kluczy do dee 
pesz cyfrowanych, leez nie znależli, odpowied- 
nie bowiem książki już 26-go grudnia, w prze= 
widywaniu niebezpieczeństwa, zostały spalo- 
ne. 

Wraz z konsulem niemieckim uwięziony 
też został sekretarz konsulatu. | 

' Telegram własny „Godz. Pol“. 
Sofia, 3 stycznia. 


Opinia publiczna w Bułgaryi jest silnie 
wzburzona z powodu uwięzienia konsulów 
w Salonikach. Rada ministrów postanowiła, 
aby w odpowiedzi na to uwięzić urzędników 
którzy pozostali w Bułgaryi po wyjeździe 
szefów poselstw angielskiego, francuskiego I 
serbskiego. Urzędnicy ci odzyskają wolność 
dopiero po uwolnieniu konsulów i ich perso- 
nelu. 


w 


Telegram własny „Godz. Pol” 
Konstantynopol, 3 stycznia, 


Podobnie jak rządy Niemiec, Austro-Węa 
gier i Bułgaryi, także i Tureya założyła za pos 
średnictwem ambasadora Stanów Zjednoczo= 
nych energiczny protest z powodu uwięzienią 
konsulów oraz urzędników konsulatów w Sas 
lonikach. Jak głoszą, Turcya postanowiła zas 
stosować środki represyjne przeciwko podda» 
nym państw koalicyi, o ile wystąpienie Grecył 
nie przyczyni się do uwolnienia uwięzionych. 


Telegram własny „Godz. Pol“ 
| Genewa, 3 stycznia. 
Według doniesienia „Echo de Paris", ge 
neral Sarrail trzyma w  tajemniey miejsce 
przeznaczenia specyalnego parowca, który. 
wczoraj opuścił Saloniki, wioząc na pokładzie 
konsulów czwórprzymierza. Przypuszczają, że 
parowiee ten przypłynie do któregoś z innych 
portów greckich. > | 


Telegram wiasny „Godz. Pol." 
Konstantynopol, 3 stycznia. 

' Według wiarogodnych wiadomości, areSze 
towani w Salonikach koasulowie przewiezie« 
ni zostali na Maltę. Z powodu założenia proe 
testu przez greckiego prezesa ministrów, Skus 
ludisa, panuje tu zadowolenie. 


Telegram wiasny „Godz. Pol“. 
Berlin, 3 stycznia. 

„Lokal Anzeiger* dowiaduje się z Aten, 
że lotnicy niemieccy rzucili pewną liczbę bomb 
na obóz angielski w Salonikach. Wybuchy za 
biiy i poraniłv wiele osób i wywołały w całym 
obozie wielkie zamieszanie. 


Telegram własny „Godz. Pol 

, Solia, 3 stycznia. 
Tutejszy dziennik „Utro“ donosi, iż rząd 

niemiecki zaproponował rządowi greckiemu u- 

sunięcie z teryteryum greckiego wojsk angieł: 

sko - francuskich. Odpowiedź rządu greckiego 

eczekiwana jest w tygodniu bieżącym. l 

3 A 


Parłamgnt grechi. 


ó 


wow run, 


WIDAWA 


Telegram własny „Godz. Pol“. 
FELI Paryż, 3 stycznia. 
Agencya Havasa donosi z Aten: Według 


. doniesień dzienników tutejszych zwołanie par- 


lamentu greckiego ma być przyśpieszone i na- 
stąpi w dniu 17 stycznia. Dalej donoszą dzien- 


niki o mającem nastąpić wprowadzeniu sądów 


wojennych. = 


Recele dowódeno w Egipcie, 


; Telegram własny „Godz. Pol“, 
->o ooo Kopenhaga, 3 stycznia. 
Jak donosi „Times“, naczelny dowódzea 


wojsk brytańskich Ww Egipcie ma w przyszło: 
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ści kierować również operacyami ma morzu 
Śródziemnem, w Egipcie i Mezopotamii, Sta- 
nowisko naczelnego dowódzcy obejmie prawe . 
dopodobnie  Kitchener, a dotychczasowy do- 
o pa Teipeie, generał Maxwell, 
dzie kierowa. cyą obr le 
Benka JĄ obronna w kanaly 


MEN 


KR 


4 


- -PO większej części z Afryki, Wojska te w cia- 


„Jednak, jeszcze: przed wybuchem wojny obec- 
nej, powiększono znacznie ilość dział, zwłąsz- - 
cza współczesnych, a poszczególne balerye, li- | dużego sukcesu Turków, toczy się obecnie o 
czące po 6 dział, przemianowano w czterodzia- | Kut-el-Amarę. Od tej pory, gdy Anglicy zosta- 


A ; 3 oi : li wyparci z okolie Bagdadu i musieli się rato- 
trzony zostął w jeden oddział artyleryi cięż | RR | 


"kiej, składający się z 8 bateryi, liczących po 


4 działa. Każda baterya 1-sza i 2-ga uzbrojo- | nię przyczółek mosiowy Kut-el-Amara: Pod 
me są w ciężkie haubice, a baterya B-cia w | 


"biee.: 


- łów wszelkiego rodzaju i 1,200 dział, w. ich 


-4 pracuje obecnie 


"SNR 


ita arie da 


kła a 


Zagraniczny sprawozdawca wojenny nade- 


słał niedawno do wiedeńskiej „Politischen | 
astępujący opis rosyjskiej 


Correspondenz" 

artyleryi ciężkiej: smi > 
= 3 Lg 20 +. ż x 4: zaa, w 1 4- A 
szczegóły o podziale i ilości, jako tež Q fo- 


łów, z których każdy liezyi po 3 baterye, oraz 
park składający się z 24 wozów amunicyjnych 


wych... Podczas pokóju odziały te były rozdzie- 
lone pomiędzy rozmaitymi okręgami wojsko- 
wymi, a w razie wojny, na rozkaz naczelnego 
dowdziwa, miały. zostać przydzielone do armii: 


łowe, wobec czego każdy korpus armii zaopa- 


ciężkie armaty. „Tylko drugi oddział trzeciej 


stkie trzy baterye uzbrojone wyłącznie w hau- 


Materyał dział dzieli się na stary i nowy. 
nie pozycyjnej. Nowy materya? składa się z 
lub 10,6 etm. dział syberyjskich; działa te pod 


cim, dział, wprowadzonych niedawno do użyt- 
ku w ciężkiej artyleryi irancuskiej. Stare dzia- 


ła ciągnie zwykle 10: koni; należące do każde- 


go działa dwa wozy, ciągnie po 6 koni. Wo- 


zy amunieyjne, naładewane pociskami (40. 


sztuk 15,2 ctm. lub 75 sztuk 10,6 etm} cig- 
gnione są przez 6 koni, wozy do przewozu 
gilz — 2 konie i wozy z amunicyą parkową — 
4 konie. | NO a m 2 


Wielkie bardzo znaczenie ma to, że stare | 


armaty obydwóch systemów posiadają desko- 


nala zdolność w osiąganiu celu, Także i rog- 


rzucanie pocisków z tych dział jest bardzo do» 
bre, lecz, jak to udało się stwierdzić, zyłasze 
cza w bitwach pod Lwowem, skutki wybuchu 
granatów 10,6 ctm. są niezadawalające. Ró. 
wnież bardzo powolną jest szybkość ognia 
10,6 ctm. działa, dają najwyżej jeden strzał na 
minutę, a działa 15,2 ctm. zaledwie 4 strzały 
w ciągu pięciu minut, wobec czego skytek 
strzału szrapnelowego do celów "ruchomych 
jest wyjątkowo ograniczony. Oprócz tych nie- 
„dostatków, stare działa rozporządzają bardzo 
powolną ruchliwością. Wymagają one przy- 
kryć, których zbudowanie i rozebranie zabiera 
wiele czasu. Na zbudowanie osłon potrzeba 
około godziny, a na ustawienie działa od 10 do. 
15 minut, tak, że do strzału działo może być 
gotowem dopiero w ciągu pięciu kwadransy. 
Nałożenie działa na lawetę można uskuiecznić 
w ciągu 40 do 50 minut. a 
Wobec takich warunków w otwartej wal- 


- €e polowej, jak również i podczas walk w Kar- 


patach, zwłaszcza w przełęczy Dukli, rosyjska 
artylerya ciężka nie mogła spełnić swego za- 


dania. Gdy jednak działa starego systemu Zo- 


stały ustawione w górach na swych stanowi- 
skąch, których przez kilka tygodni nie zmie- 
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„Od chwili, gdy wojska czwórporozumienia | 

„ wylądowały w Salonikach, gdy ruszyły ku 
„ granicy bułgarskiej, i poniósłszy klęskę, cof- 
.nęły się z powrotem do Salonik, po raz pier- 


wszy udało się jednemu z dziennikarzy nie- 


~ mieckich przedostać przez Dramę i po za Doi- 


ranem przez sam: środek linii. nieprzyjaciel- 


( skich koleją do Salonik, Dziennikarz ten, 


p. Mario Passarge, który od 19 do 20 grudnia 


= mial sposobność rozejrzeć się dokładnie 
Ww Salonikach, nadesłał do pism niemieckich 
. następujące sprawozdanie, oświełłające do- 

„ Błałecznie obecną sytuacyę militarną 
łyczną w tem mieście, 


i poli- 


„. Według doniesienia p. P. do dnia 20 gru- 
a koalicya wysadziłą w Salonikach 210,000 
nierzy, w ich liczbie 90,000 Anglików. Re- 
tę stanowiły francuskie: wojska koloniale, 


Ło! 
87 


zed rozp walk straciły 40,000. żołnierzy, 
170000. nago koalioya rozporządza jeszcze 
PJ 0. -Deliszyń mależy jeszcze około 1,000 
zbiegów serbskich, którzy pomagania przy Sy- 
paniu eszańcowań, oraz wielką ilość materya- 


liczbie haubice i 
Koalicyą prawie y 
pierwszą linię obi 


że 


ała ciężkiego kalibru. 
alości wykończyła - już 
4, okalającą Saloniki 


- Punktem wyjścia pierwszej linii ebronnej 


| 
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sy 


niały, wówczas w zupełności zaspakajały wy- 


„| magania, dzięki swej celności: 


. =W przeciwieństwie do starych dział, sto- 


ją obydwa modele współczesne, Działa współ- 


.ezesne są bardzo ruchliwe i posiadają szybką 
"gotowość ognia (w ciągu 10 minut). Daleko- 


nośność szrapneli znacznie zostałą powiększo- 


"na, Granaty niszczą budynki i oszańcowania 
- dzaju dział artyleryi ciężkiej wojsk polowych | zę | gal 
„słały się wiadome- dopiero w ostatnim czasie. | 
-Z publikacyi dawniejszych wiedziano tylko, że ; 
„artylerya ciężka składa się ogółem z 8 oddzia- 


ziemne, o ile dalekonośność szrapnela nie wy- 


starcza, wówczas mogą być użyte do godzenia 


i w cele ruchome. : ; am 
> Wartość 1 znaczenie artyleryi w porówna: | 


| niu do dawniejszych doświaddtzeń, wzrosly 
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. św A k A sa | eye soniewaź 
syberyjskiej artyleryi obronnej posiada wszy- | ye, P 8 


-bnie jak nad Ketesiphon i pod umocnionem o- 
(Szańcowanie mositowem  Agicier. 


-Jego misył. 


ARE r: sk l | niepomiernie. Zwłaszcza tyczy się to ciężkiej 
i wielkiej liczby wozów parkowych do prze- | artyleryi wojsk polowych, która w kampanii 
„wozu środków żywnościowych i opatrunko- | ke 


| 
| 
l 


obecnej przeszła pierwszy chrzest ogniowy. 


Medenes meman ma meea maa 


liwa o Katene. 


| "Walka na froncie Trakskim,: którą toczą 
Turcy z Anglikami, a która doprowadziłą do 


| wać ucieczką w kierunku południowym, na 
< dalszy rozwój wypadków zyskał duże znacze- 


Kut-el.Amara Anglicy wzneśli silne fortyfika: 
zamierzali oni stąd. ruszyć na- 
przód w kierunkn Bagdadu i urzeczywistnić 


-pragnienia podboju Mezopotamii. Kut-el-Ama- 


ra posiada duże znaczenie z powodu swego po- 


z t łożenia nad Tygrysem. Bieg Tygrysu posiada 
Pierwszy (dżiała 15,2 etm. i 10,6 ctm.) pocho- | a 2 
dzi z czasów, w których artylerya ciężka UŻY- ; tość na terenie Mezopotamii, ponieważ stano- 
wana była tylko przy obleganiu fortece i w woj- ` wi on doskonałą drogę, przy pomocy której 
ORG I zd ama a "moga być dowożone wojska i amunicya, Za- 
haubie 15,2 etm., oraz z tak zw. 42 liniowych, | onatrzenie angi 
» f A EO . lrzebne produkty daje się z łatwością uskute- | 
względem osiąganych skutków i rodzaju za- | cznić przy pomocy dowozu z Indyi, w czem ` 
dawanych ran, podobne są do nowych 10,5 i | 


la dowództwa angielskiego nieocenioną war- 


alskiej armii Irakskiej w po- 


oddaje znakomite usługi zatoka. -Perska. W 
celu panowania nad Tygrysem, Anglia wpro- 


„wadziła na rzekę tą liczne monitory, część któ- 


rych została zdobytą przez zwycięskie wojska 


_lursckie. Monitory te są lekko chodzącemi ło- 


dziami uzbrojonemi w działa oraz opancerzo- 
nemi, przyczem, pomimo malej szybkości za- 


"opatrzone są w dobrą artyleryę. Są one uży- 


wane przeważnie na większych rzekach, a pod- 
czas wojny obecnej zazaaczyły swoją dzialal- 
ność we Flandyi i na Dunaju. Sytuacya we- 
jenna pod Kut-el-Amara, połażenem nad zdat- 
nym do żeglugi Tygrysem, w odległości 170 


klim. na południe od Bagdadu, nie zdołała się. 


oprawić mir ; 7 z tę ier= i s : E 
PE Aman E UKRAK wania zdrowia na Kaukaz do Kisłowodska. 


ki. Fortyfikacye Kut-el-Amara, zbudowane w 
rodzaju oszańcoweań mostowych stanowiły do- 
tychczas dla Anglików silny punkt, w którym 
mogli się oni bronić przez czas dłuższy, podo- 


) - Wszystkie 
te miastą mają znaczenie jako miejscowości 
położone nad Tygrysem. Walka pod Kut-el- 
Amara, która toczy się blizko trzy tygodnie, 
zwraca się coraz bardziej na korzyść Turków. 


Fiya dekki w hawi. 


Byly ambasador rosyjski w Wiedniu, Sze- 
beko, przybył przed kilku dniami do Buka- 
resztu, konferował z rządem rumuńskim i żo- 
stał przyjęty na audyencyi u króla. O celach 
jego posłannictwa oraz o audyencyi u króla 
doniesiono obecnie dziennikowi budapeszień- 
skiemu „Pester Lloyd". Podobno Szebeka nie 
jest zadowolony z dotychczasowego przebiegu 
„A Vilag“ donosi z Bukaresztu, 


jest wieś Topcin, oddalona o 20 kilometrów. 


na północny-zachód od Salonik, położona po- 
między liniami kolejowemi do  Rarassouli 
i do Monastyru, gdzie został zbudowany wy- 


nim i prawidlowym lukiem, zagarniając ka- 
żde wzgórze otacza Saloniki od strony wschod- 


niej. Teren ten jest już dobrze nasisknięty 
„krwią, gdyż podczas pierwszej 


wojny. bałkań- 


skiej rozstrzygnęły się tu losy Salonik. 
- Głównym punkiem oporu drugiej linii, 


wzgórz, ciagnace się wzdłuż linii kolejowej do 
Doiranu w odległości około 1 klm, na poli- 
dnie od Salonik. Będzie on zbudowany rów- 
nież w rodzaju przyczółka "mosiówego nad 
rzeką Galiko. To drugie półkole ciagnie się 
równolegla z pierwszem. Znajduje się ono 
jednak tak blisko miasta, że o ile wzięść to 


nem. Zamiarem jest zamknąć wazygikie do- 
stepy, Poza temi liniami Anglicy i Francuzi 
dudują nowe drogi, waleują stare i regulują 


są w liczne samachady, w celu umożliwienia 
szybkiego. przerzucaaia wejsk.. Wszystkie Mé 
sty trzech dróg żelaznych są podmieewane. 


edcięte ze wszystkich etren. Pemime jednak 


tych wszystkich przygotowań, nawet wśród 


TONI NE oszeniu drugiej li- | Anglików spotkać można jednostki, które 
a c 00040550, /btwlerdzą, że są to daremnie wyrzucone pie-- 


miądze., . © 


jatkowo silny przyczółek mostowy. Nastepnie 
pierwszą linia przebiega początkowo wzdłuż. 
"lewego wzgórza Vardaru na północ, poczem 
w odległości około 380 kim: w linii powietrz 
"nej od Salonik zagina się w kierunku wschod- 


który dopiero będzie rozbudowany, są pasma 


pod uwagę, to miasto nie jest zabezpiaczo-, | 


wszystkie, Poszczególne obozy zaopatrzone | 


Z chwila rozpoczęcia walki, Saloniki rosianą 


LNA P-O 
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że Szebeko uczynił królowi»i rządowi rumuń- 
skiemu dwie propozycye. Według pierwszej 
Rumunia ma otwarcie stanać po stronie koa- 
licyi i wypowiedzieć wojnę zwiazkowi państw 
centralnych. W tym wypadku Rosya wysta- 
wiłaby do dyspozycyi armię 500-tysięczna, a 
Rumunia również przy pomocy operacji wo- 
jennych, prowadzonych na dużą skalę, odcią- 


gnęłaby część sił bułgarskich. Z drugiej zaś ' 


strony, angielskie i francuskie dowództwo woj- 


skowe uplanowałoby nowa olenzywę przeciw- . 


ko Buigaryi. Druga propozycya polega na tem, 
aby; wrazie niergodzenia się Rumunii na przy- 
łączenie się do koalicpi, rząd zgodził sięna prze» 
marsz wojska rosyjskiego przez Dobrudżę ru- 
muńską przeciwko Puigaryi, przyczem Rosya 
zaplaci wynagrodzenie za. wszystkie powstałe 


wskutek przemarszu wojsk straty, oraz zobo- 


wiąże się w razie zwycięstwa koalicyl, popie- 
rać podczas zawierania pokoju, wszystkie ża- 
dania Rumunii, o ile takowe dotyczyć się bę- 
dą terenów nieprzyjacielskich. Prócz tego, 
Szebeko usiłował zoryenitować się, jakie sta- 
nowisko zajęła by Rumunia, jeżeliby Rosya u- 
siłowała wykonać przemarsz bezo uzyskania 
zezwolenia. l 

Bliższego potwierdzenia powyższej notat- 
ki, dotychczas brak. 


| 


Telegram wlasny „Godz, Pol". 
Konstantynopol, 3 stycznia. 


Z wojennej kwatery prasowej donoszą, 


'że pod Sawi w Porsyi wojskowe grupy othoi- 


nieze stoczyły walke z Rosyanami. Rosyanie 
zostali pobici i stracili dwa karabiny maszy- 
nowe i jeden wóz ciężarowy. Mieli oni 180 
rannych. Inna grupa wojownicze, która za- 
atakowała Rosyan na północy od Famadanu 
zdobyła dwie armaty. Miejscoweść Sawi maj- 
duje się w oddaleniu około 100 kim. na po- 
łudniowy-wschód od Teheranu. 


Baca pany O 


Pausnał Hymer 
(oeri Namil. 
Telegram wineay „edz, Pel“, 
Sztakkelm, 3 stycznia. 


Generał Ruzskij przybył w celu porata- 


d 


salenikar 


Telegram własny „Godz. Pol“ 
Lugano, 8 stycznia. 
Do „Corriere della Sera" donoszą z Salo- 
nik, iż król Piotr serbski przybył tam na po- 
kładzie torpedowe, lecz nie wysiadł na ląd. 
Pozostał on na pokladzie, gdzie powitany 
został przez generała Barrail oraz przez wia- 


dze greckie. l 
Eś p E Fr R isę 3 P a PR ża b 
Gimaczeela | tytsł Proca, 
SK T ik 


- Telegram własny „Gadz. Pol“, 
Rotierdam, 3 stycznia, 


Easy 


Eesi Piate w 


„Times“ dmosi, że feldmarszałek French 

podniesiony został do godności para Anglii. 
Dak , Te agt ER „tł F 

French przyjąl tytul: Vieouni Frenen ol Ypres, 


praen aae aeret 


a i e e a renji ae, 
Chociaż Anglicy usiluja uczynić Saloniki 
nie do zdobycia, liczą się jednak z możliwo- 
ścią odwrotu i to pospiesznego. Jedyny port 
w Salonikach nie zaspokolłby potrzeb, wobec 
czego Anglicy zbudowali na innych punktach 


em 


A 


wybrzeża speryalne urządzenia do wsiadania 


na okręty. Inne miejsea lądowania znajdują 
się między innemi na przylądku Apenomi, na 
półwyspie chaldyjskim, oddalonym w linii 
powietrznej o 30 kim. od Salonik, oraz dalej 
na północy pod Kara Rurun., Obydwa te por- 
ty, w których zbudowano drewniane pomo- 
sty, służą do naładunku materysiów i wsia- 
dania ludzi z oddziałów, działających na 
wschód od miasta, wzdłuż pasma gór Rorsav. 
Również podobne usadzonia wzniesiona W 
zatoca Ortano pad Ferdiip. Zdaje sio, ża by- 
ły. one zbudowano wówczas, gdy koalicya A= 
siła się z zamiarem lądowania w Kavell, 


Kavalla w regularnych odstępach czasu 
odwiedzaną jest dotychczas przez krążowniki 
nieprzyjacielskie, które dokonywują tam pi- 


miarów głębin morskieh. 
Zamiary dokonania tam lądowania zo- 


| stały zaniechane głównie z powodu energi- 


cznego protestu rządu greckiego. Z chwilą 


rozpoczęcia walki o Saloniki, cała wsehednia 
recya będzie w stanie zaopatrzyć się w iy- 


waość tylko przy pemocy paru w Kavali. 
Gdyby zaś pert w Kavalli zostal zablokowa- 


my, bab dejazd do niego utrudnieny podehnie 


jak dojazd do Balonik, wówezas całą ta część 
Orecyi znalazła by się w bardzo trudsem po- 
łożeniu, Rozumie się, że w greźnej chwili, 


| 
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Anglicy nie będą na to zwracać żadnej uwa- | 


g lea | tam takie może być dokonane lą- 


LJ 


a 4 


ki. farecko-rospistie. 


Telegram własny „Godz. Pol". 

. Konstantynopol, 3 stycznia. 
Telegram z Bagdadu donosi: Oddzial tu 
recki, który zapędził się w okolice Said-Sula- 
ku, na południe od jeziora Urmia, wypędzi 
Rosyan z tego miasta i zadał im poważne stra- 
ty. Za Rosyanami zarządzono pościg. | 


3 


Wynik pozyczki retyiskiej. 


mn 


Telegram własny „Godz. Pol“, 

Kopenhaga, 3 stycznia. 
„Riecz” prostuje na swych szpałtach œ 
głoszony w dziennikach zagranicznych wynik 
zapisów na nową rosyjską pożyczkę wojenną 
Według sprostowania tego zadczlarowano ber 
pośrednio tylko 345 milionów rubli, a 608 mi- 
lionów rubli zadeklarowało konsorcyum ban- 
ków. Oznączą to, że bankom nie udało się ze. 
brać przyjętych na siebie sum. 


Rakrafecya w Magdzie. 


Telegram własny „Godz. Pol.“ 
Otiawa, 3 stycznia. 

Prezes ministrów, Bordeu, w swej przeme- 
wie noworocztej do narodu kanadyjskiego wy 
jaśnił, że w roku 1915 powołano do wojska 
2Z50000ludzi. Werbunek prawie, że dosierną: 
już tej liczby. Od nowego 1916 roku liczba po- 
wołanego wojska wynosi 500,000 ludzi. 


Powołanie reka 


Telegram własny „Godz. Pol. 
Londyn, 5 stycznia. 
„Óunday Times“ donosi, że dalsze grupy 
rekrutów lorda Derby powalane zostauą 


zeta me 


© 


dniu i lutego. Powołani beda mężczyźni w 


wieku od 28 do 27 lat. 


Telegram własny „Gadz. Pal". 
Chicago, 3 stycznia. 
Wedłvg doniesienia biura Reutera w za- 
kładach Amerieain Linssoed Qiiwerks miał 
miejsce straszny wybuch. 8 osób zostala zabi- 
tych, a 20 ranionych. Powstał peżar, który wy- 


„rredzii szkód na 1 — 2 milionów dolarów. 


m 2 TE NT 0 EA 


PR meraci. 


Telegram własny „Gedz. Pal". 
Lendyn, 3 stycznia. 


i Urzędowo donoszą, Że do Aleksandry 
przybyło 158 osób uratowanych z parowca 


„Persia”. Wśród uratowanych, jak przypusz- 
czają, znajdowało się 60 pasażerów. 


Telegram własny „Godz. Pol", 
Paryz, 3 stycznia. 


Temps“ donssi z Marskko, że kolumna 
wojsk Taza powróciła do garnizonu w Abdel 
Mąlok z powodu zmiany pogody. Podobno po- 
niosla oną ciężkie straty i utraciia kilka 


= 
bol 


MEZO 


dawania tylko w wielkim stylu, czego nie na 


"leży chyba oczekiwać, gdyż tak Anglia jak i 


Franeya nie rozporzędzają lak wielką ilością 
materyatu wojennego i ludzkiego, Nia nale?y 
również zapominać i a tem, że w Kavalh 
skamesnirowana zostały trzy dywizye greckie. 
a kamendant Kavali niedawno wyjaśni, że 
datychczaa nie otrzymał Żadnych  justrukewi 
od swego rządu, wohes ezero bhosdzia czynić 
ta, ca mwała za stosowne, t i. ża nieproszo» 
nvch gości, któryby się rj 

odpańdnić strzałami karabin 


sar 
3 


dniu SÓD grudnia 
Saloniki, większa cześć dywizyt greckiej, KIS 


Gdy p. P. opuszerał 


ra myzshbywała lam stale, była goiową epte 
pig miasto w zażdwi elnyili. JiwoTem kolee 
wa byliv obsadzone jeszdze przez wojsko gre 
chie, które w ostatnich rzasach zosiało nawed 
znacznie wymorwiode. Armia grecka poznsia: 
je na prawo i na lewa ad angielskich lini 
ehrenny ch. 


Xi; 


sedyg tu, że Angliey aerekiwali tylko 
na wsidk wybórów, parzem mieli painii 
swą reko na mieście, Dnia 51 grudnia” nule- 
szono stan oblężenia, Auglicy byliby le ius 
dawano wykonali, leez napofskali na eaer 
meny spór Greków, Wydane rezperzzazenie, 


aby w odpowiedniej ehwil opuściii miasto, 
praedewszysikiem wejake greckie, następaie 
w aywilne, wrescie pelicya, Twierdza. 


no również, że Angiicy bedę oczekiwać, depó- 
ki Niemcy nie rusza naprzód. (Cala kałonia 
miemieśka, » wyjątkiem 15 rodzin, spuściia 
już Saloniki, | 


PM b u boo 


Ź, 


Dziś: Tytusa B. M. 
Jutro: Telesiora P. 


l " Widowiska. 


(Teatr Polski, Jutro: 
skiego. 


p 


Rocznice. 


dnia 4 r. 1462. Umarł Ziemowit, syn starszy Wla- 


dysława, księcia mazowieckiego 
na Płocku. 


« . 1663. Stefan Czarniecki gromi Kozaków. 
| pod Staryninem. 
« Generał N. Bonaparte poleca ge- 


nerała H. Dąbrowskiego, twórcę 
„legionów polskich, rządowi rze- 


ezypospolitej REPRREAI w Me-. 


dyólanie. 


 Gllykoztałcenie zawodowe 
rzemieślników. 


Przedstawicielką interesów rzemieślników 
thrześcijan w Łodzi, jest Resursa Rzemieślni- 
sza Chrześc., która ile może, zabiega o podnie- 
- sienie ogólnego poziomu swoich członków i 
rzemieślników, nie związanych z Resursą nicią 
formalnej przynależności. W zabiegach tych na 
pierwszy plan wysunięto palącą sprawę wy- 
. kształcenia zawodowego braci rzemieślniczej. 
Sprawa ta, podniesiona w swoim czasie przez 
zaenej pamięci Bolesł. Prusa, obiega pisma od 
;kilkudziesiąciu lat, skutek jednakże kampanii 
„prasowej, jak dotąd, jest bardzo mały, bo 
przecież trzech szkół rzemieślniczych w Króle- 
„stwie (2 w Warszawie, 1 w Łodzi), w żadnym 
"razie za dostateczne uważać nie można. 

Licząc się z istniejącymi warunkami Re- 
sursa. od pewnego czasu czyniła usilne stara- 


„nia o nawiązanie kontaktu z zarządem Szkoły 


: Rzemiosł, aby wspólnie przedsięwziąć akcyę 
-doraźną przez urządzenie bodaj prowizorycz- 
'nych kursów, obejmujących niektóre gałęzie 
rzemiosła. Starania te w znacznej mierze się 
powiodły i w najbliższym czasie zarząd Szkoły 
Rzemiosł zorganizuje kursy i wykłady popu- 
larne. 

W projekcie są wykłady o elektrotechnice, 


mechanice, ściśle związanych z rzemiosłem i 


- przemysłem, następnie z dziedziny chemii, far- 
„ biarstwa, apretury i t p. Na dalszym planię 
są jeszcze kursy murarstwa, . rysunków dla ter- 
. minatorów, nadto kursy dla palaczów i maszy- 
; „nistów. 

„Kursy i wykłady odbywać się będą w lo- 


-kalu Szkoły (Wodna 9), w godz. 6 — 7 i pół 


wiecz. Od tych, którzy będą w stanie płacić, 
_ pobierane będzie 20 groszy za lekcyę, biedniej- 


szym czynione będą ustępstwa. Wykłady bę-- 


dą tak prowadzone, żeby każda lekcya stano- 
wila całość. 


Resursa, inicyując tę rzecz, a zaa, 2S 


ty Rzemiosł, przez poparcie inicyatywy, zasłu- 
_gują się dobrze sprawie. Po wojnie dla rze- 


mieślników wykwalifikowanych otworzy się. 
obfite żniwo pracy i zarobków, kraj cały bo- . 
. wiem odbudowywać przyjdzie, wznosić z gru- 


zów i popiołów. Każdy znajdzie kie; pracę, 
> 'pracować potrafi. 


Nieaktualne « odczyty. 


Ongi odczyty cieszyły się w Łodzi wielkiem po- 


-wodzeniem. Nie było tygodnia, by jakiś prelegent- 


warszawski nie uraczył publiczności odczytem e 
mniej lub więcej ponętnym tytule. Sekundowali im 
dzielnie prelegenci lokalni. Pozatem miejscowe in- 
stytucye oświatowe nader często za groszowe opła- 
"ty darzyły żądne wiedzy, a niezasobne w pienią- 
dze stery, pogadankami i wykładami popularnymi, 
wybierając sobie jednak tematy ze skromnego spi- 
‘su dozwolonych przez cenzurę gałęzi wiedzy. 
Mając sobie siłą konieczności pozostawiony ni- 
kły wybór tematów, prelegenci talent swój poświę- 
cali przeważnie literaturze nadobnej. Weszło to łak 


"dalece w nałóg, że i obecnie, choć czasy są niezwyż : 


kle i i najmniej ku. temu się nadaja, ostatnich kilka 
odczytów, zarówno gości warszawskich, jak i mło- 
dosianych. prelegentów . miejscowych, literaturę 
miały za przedmiot. F 
- Słaba atoli frekwencya publiczności przekona- 
-fa zapewne prelegentów, że nie tędy droga do u- 
mysłów L.. kieszeni słuchaczów. Literatura wyszła 
z mody. Kataklizm dziejowy stwarza dziś tematy, 
< gnujac fakty, a nie fabuły, stokroć ciekawsze, niżby. 
to zdołała uczynić najbardziej pomysłowa wyobra- 
źnia genialnego poety... 
Literaturze w odczytach trzeba tedy dać kilko- 


e 


Tetni odpoczynek. Natomiast publiczności, która. 


chce I może za pomocą odczytów uzupełniać swoją 
wiedzę i i rozwidniać horyzont myślenia, należy u- 
dzielić innego “pokarmu umysłowego, związanego 
bardziej i istotniej z najbliższą przyszłością, coš, co 
-miezbędnem się stanie obywatelowi kraju o zmie- 
_ ndonym charakterze KR politycznego i gospodar- 
ezego. 

Przedświt wolności obywatelskiej zastaje nas 


całkiem nieprzygotowakymi do zadań obywatel- 


skich. Dziwió się. temu nie można, ale zato 


" fzeba s faktu tego zaczespnąć naukę na przyszłość. 


i skoro czas jeszcze, 


„Car Pawel“ Mereżkow- 


Strzelecka), „Historyę gl iteratury powszechnej” 


| (p. A. Remiszewski), „Kulturę grecką“ (p. K. 


po 15 fen 
3) Dla osób. wojskowych wyższych stopni, 
od oficerów począwszy wolny PARA w II" 


"GO. DZINNA 
kształcić się na obywateli, 
wiadomy ch praw swoich i swoieh obowiązków. 
Cokolwiek nasiąpi i jakąkolwiek fizyognomię mieć 
będzie przyszły ustrój Polski, samorząd miast na- 
szych stanie się faktem. Dziedzina tedy gospodarki 
miejskiej i urządzeń społecznych, dotąd dla nas 
ciemna, bo rozmyślnie  zatajana, wiuna stać się 


| przedmiotem najwyższego zaciekawienia i propa- | 


gandy. 


Dzieł popularnych w v tym kierunku prawie : 


wcale nie mamy, zastąpić je powinny odczyty i wy- 
klady. Zorganizowanie ich to najpilniejsza potrze» 
ba, którą winny pojąć i w czyn wprowadzić przede- 
wszystkiem instytucye oświatowe, jak „Tow. Krze- 
wienia Oświaty” i „Wiedza“. Sądzimy, że prelegen- 


ci odpowiedni znajdą się w Łodzi, ale i przed spro- | 


wadzeniem patentowanych znawców gospodarki 
miejskiej i urządzeń szmorządnych, z Warszawy i 


skądinąd, — cofać się nie należy. Tego rodzaju od» 


czyty z pewnością bardziej się materyalnie oplata, 
niźli nieaktualne preiekcye literackie, a i korzyść 
społeczna z nich będzie niewątpliwa. 


'Q©dczyty i wykłady. 

Świeżo Tow. Krzewienia Oświaty ogło- 
siło program wykładów pozostającego pod 
egidą tego Towarzystwa — Uniwersytetu Po- 
wszechnego. Program ten obejmuje: 


© „istoryę Polski“ (dr. « Więckowski), 
„Wzrost i upadek Państwa Polskiego" (p. 5. 
Świdwiński), „Historyę powszechną“ (p. J. 


(p. Berlinerówna), „Historyę literatury pol- 
skiej” (p. A. Koziołkiewiczówna), „Pierwia- 
stek bohaterski w literaturze romantycznej” 


Brona). - 
W końcu stycznia zaś mają być jeszcze 
uruchomione wykłady: 
„Geogralii Polski” (dr. Mierzyński) „Hi- 
storyi wieku XIX (p. J. Strzelecka), „Kosmo- 


grafii“ (p. H. Wysznacki), „Zoologii doświad- 


ezalnej“ (dr. Bolkowska) i „Fizyologii w po- 
iączeniu z hygiena“ (dr. Handelsman). 


Sprawy e komorne. 


Kancelarye adwokatów przy sądach miej- 
scowych są oblegane przez interesantów, pra- 
gnących wnieść. sprawę. Niejednokrotnie trze- 
ba: parudniowych zabiegów dla uskutecznie- 
nia tego. 
nych pretensyi to wciąż jeszcze sprawy o za- 
plate komornego. Sporo powikłań na tem tle 
załatwia również sąd polubowny przy Tow. 
„Lokator. , 

Sprawa komorniana, która przed paru 
miesiącami żywo i namiętnie byla omawiana 
na szpaliach prasy miejscowej, przycichła 
nieco i byłaby może potoczyła się normaluem 
korytem przeciętnej i nieuniknionej ilości po- 
wikłań i rozstrzygań, 
towne wykorzystanie przez niektóre jednostki 
prawa ściagania należności z weksli, Gdy raz 
w tej mierze początek zrobiono, gdy tamę mo- 
ratoryjną przerwano, fala pretensyi tego ro- 
dzaju popłynęła bystro, rozlewające się niby 
morze. 

Wypadek ten specyalnie dla Łodzi przed- 
stawia groźne niebezpieczęństwo. Ściągnięcie 
tu i owdzie należności z wekslu nie przywró- 
ci normalnych stosunków kredytowych, a na- 
tomiast pociągnąć może za sobą ruinę wielu 
przedsiębiorstw, . które nie zarabiając teraz, 
nie są w możności nawet za lokal zapłacić. 
Z drugiej zań strony spowodować może rów- 
nież krach wielu właścicieli domów. Nikomu 
bowiem nie tajno, na jak kruchych podsta- 
wach opiera się prawo posiadania znacznej 
części domów łódzkich, gdzie często kapitał, 
włożony przez kamienicznika, nie stanowi 
więcej ponad 10 proc. istótnej wartości domu. 

Dlatego też kategoryczne stawianie kwe- 
styi jest tu bronią obosieczną. Porozumienie 
się, wzajemne ustępstwa, wreszcie polubowne 
rozstrzyganie wątpliwości byłyby zarówno z 


jednej, jak i z drugiej strony najwłaściwszym” 
sposobem wyjścia z trudnej styuacyi. 


Kolejki podmiejskie. 


Z ogłoszonych świeżo przez Dyrekcyę | 


podmiejskich kolejek 
przepisów, 
przejazdu pociągami, dowiadujemy się, że: 
1) Zniesiono. przepisy o wolnym. przejeź- 
dzie tramwajami przez osoby wojskowe. 
2) Za przejazd w III klasie osoby w mun- 


dojazdowych nowych 


durach wojskowych niższych stopni, do zastęp- 
ców oficerów włącznie, kolejarze i t. d. płacą. 


połowę ceny biletu, lub 5 fen. na strefę. Za 


całkowity przejazd na liniach Łódź — Zgierz i 


Łódź — Ruda Pabianicka po 10, a na innych 


klasie został zniesiony. 


Projekt Gieldy łódzkiej w sprawie tno- 
0 > Fatoryum.: 


"Na posiedzeniu Komitetu Giełdowego, A 
- rządzonem wspólnie z przedsiawicielami Urzę- 


du Starszysh Kupiectwa Łódzkiego, a poświę- 
sonem sprawie nmioraloryum, postanowiono 


| towych, jakie przez czas 
; tem biurowych pracowników handlowych. Za- 


Przy gniatająca większość wnoszo- 


gdyby nie zbyt gwał- 


dotyczących prawa „bezpłatnego 


styę. formalną, 1 


i e ; 


PoS EREE L 


starać się u władz o ograniczenie praw, wyni- 
| kających ze zniesienia moratoryum, a to w tym 
sensie, by, 


poczawszy od dnia 1 kwietnia 
1916 roku dłużnicy obowiązani byli płacić o 
proc. należności. Wobec tego zaś, że przemy- 


słowey Z powod du zastoju są bez gotówki, Komi- 


= proponuje urządzenie "banku warrantowe- 
gdzieby pod zastaw towarów wydawano 
perc odpowiedniej Wreck; 


ozna 


Instytut hyg jeniezny ' miejski. 


Jak się dowiadujemy, projektowane jest 
w Łodzi urządzenie miejskiego Instytutu hy- 
gienicznego. 


„Gniazdo. 


Przytułek. dla dzieci p. n. „„Gniazdo” uzy- 
skał od Magistratu dodatkową zapomogę W 
sumie rb. 1000, specyalnie na zbudowanie par- 
kanu, okalającego nieruchomość, gdzie mieści 
się rzeczony przytułek. 


PA 


Wśród wojażerów. 


Romiwojażerowie łódzey ciężkie zaiste 
| przeżywają chwile. Przed wojną najlepiej Sy- 
| tuowany odłam kuplectwa, obecnie pozbawic- 
ni są nawet tych mizernych zapomóg procen- 
pewien były udzią- 


możniejsi z nich bądź zostali zaskoczeni przez 
wybuch wojny w Rosyi, bądź też wyemigrowa- 
li z Łodzi. Po pierwszych pozostały rodziny, 


| któremi z natury rzeczy musiało się zaopie- 


kować Stowarzyszenie Komiwojażerów. In- 


stytucya ta w celach ratowniczych zorganizo- 


wała wydawnictwo obiadów, których wydaje 
dziennie około 200, kooperatywę spożywczą, 
tudzież wydaje wsparcia, pożyczki i Ł p. 
Istniejąca przy Stowarzyszeniu kasą 
wdów i sierot ma dzisiaj najwiecej bodaj obo- 
wiązków. Celem zasilenia tej instytucyi Stow. 
zaprosiio do Łodzi na 2 występy trupę. war- 
szawskiego teatru Rozmaitości, która odegra 
dwukroinie „tamtego“ J. Maskofia. 


Walka z żebraniną. 


Magistrat przyznał Delegacyi biednych ; 
jeszcze 2000 rb. na zastosowanie różnych ino- 


-wacyj w przytułku miejskim dla żebraków. 


Nowa keoperatywa robotnicza. 


W Pabianicach powstało nowe robotnicze 
Stowarzyszenie spoży wcze „Związkowiec A 


t 
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Nowa herbaciarnia. 


Jutro w południe nastąpi otwarcie Schro- 
niska bezpłatnego i herbaciarni dla żydów, 
urządzonego staraniem tutejszej Gminy żydow- 
skiej, Na ten cel wale lokal przy ul. Po- 


łudniowej Nr. 36. 


Sad Handlowy w Łodzi. 


' Projekt zorganizowania w Łodzi Sądu 
a opracowany przez tutejszy Ko- 
mitet Giełdowy zostanie przesłany władzom. 


Pożyczki dla niezamożnych. 


Kasa pożyczkowa przy Delegacyi biednych 
wydała wczóraj około 1000 osób pożyczki na 
ogólną sumę 3000 rb. zgórą. 


Statystyka taniej kuchni. 

Od założenia Taniej Kuchni przy Resur- 
sie Rzemieślniczej Chrześcijańskiej do dnia 
81 grudnia z. r. wydano 11,200 obiadów. 
Obecnie kuchnia ta wydaje dziennie z górą 
pół tysiąca obiadów po 10 kop. 


Wystawa rysunków. 


Żapowiedziana na styczeń * Wystawa ry- 
sunków i szkiców artysty malarza Artura Szy- 
ka, otwarta zostanie w dn. 7-ym b. m, w sali 
Grand Hotelu. "Tematów do prac, które zo- 
staną tu zaprezentowane, artyście dostarczyła 
wojna. Będzie to pierwsza tego rodzaju wy- 
stawa w naszym kraju. 


errare wera, 


Nafta. 


W porównaniu z innymi produktami 
pierwszej potrzeby, których cena wzrość jesze 
cze może, nafta, jak sądzić należy, osiągnęła 
w Łodzi cenę. kresową, która już się nie pod- 


niesie, Dlugość wieczorów przednoworocznych 


była najlepszem polem do wyzyskanią przez 
spekulantów, chotiaż, jak nas zapewniają, 6- 
siatnio spekulacya tym produktem przynaj- 
mniej hurtowa, zaniknęła całkowicie. Naftę 
posiadają tylko drobni spekulanci, którzy bę- 
dą zmuszeni cenę dotychczasową (1 rb. 20 kop, 
za kwarię) znacznie zredukować. 

„W Łodzi znajduje się obecnie znaczna ilość 
naity, około 8 cystern. Wydanie jej Magistra- 
towi na potrzeby miasta, stanowi tylko kwe- 


ttóra zapewne w ciągu kilku. 
dni będzie załatwiona. 


W związku z tem komunikają nam, że 
Poean P karta naftowa. | 


-„Kliptiszeć, 


żacya zaprowiantowania miasta zakupiła dla 
ta Ga gi) kaca Pop; tem, M razie 


67, L i, 2 piętro. 


„Klipfisze”, które w znacznej ilości Bai) 


Nr. = > 


u te sprzedawane Sa jedynie kooperit; wom 
iinstylucyom dobroczynnym. Następne tram. 
sporty klipiiszów sprzedawane będą i calemu 
ogółowi kupców. | | 

Obszerniejsza wzmiankę nasza w tym 
przedmiocie uzupełnić należy tem, że I klipfi- 
sze dziełą się na trzy gatunki, pośledniejszy 
można by było sprzedawać po 30 kop. za funt, 
jednakże Delegacya uznała za korzystniejsze 
dla ludności sprowadzać tylko przedni galu- 
nek tej ryby, jako pożywny i smaczny. 

Brykiety. Sw 

W celu zażegnania głodu opałowego wła: 
dze miejscowe zarządziły dowóz do Łodzi bry» 
kietów zagranicznych. Mimo, iż brykiety te są 
o 5 marek na tonie droższe od węgła krajowe- 
go, będa one sprzedawane po iej samej cer. 
nie, co wegiel 


z 


Obwieszczenia. 


Z pewodu NENA” z dnia 12-go lip- 
ca zamełdowane zapasy koprowiny, mosiądzu, 
bronzu, niklu, cynku, cyny, aluminium, ołowiu, 
blichy cynkowej, bialego metalu i nowego sre- 
bra, winny być w miejscach zbiorowych od» 
dane. 

Mieszkający przy ulicach: 

Piotrkowskiej od EC — Anny (pra> 

wa strona), Andrzeja od Nr. 2 aż do końca (le- 
wa strona), Anny od Nr. 1, aż do końca (prawa 
strona); Rozwadów skiej, Nowej - Promenadzie, 
Podleśnej, Karoiewskiej, Milsza, Wólezańskiej 
(od Andrzeja aż do Anny), Długiej (od An- 
drze aż do Anny > Pańskiej (od Andrzeja aż 
do Anny), Lipowej (od Andrzeja aż do Anny), 
Zakątnej (od Andrzeja aż do Anny), Luizy 
(od Andrzej a aż do Anny), Łąkowej (od An- 
drzeja aż do Anny), właściciele lub zarządzcy 
| tychże zapasów winni są zameldowane przed» 
mioty jako to: 

statki kuchenne, narzędzia gospodarcze 
wszelkiego rodzaju jak n. p. kołty do gotowa- 
nia i zaprawiania, patelnie, formy do piecze- 
nia, miski, kolty do prania, wanny do kąpieli 
(z wyjatkiem wanien . cynkowych), piece i 
wszelkie inne przedmioty, o ile możności wol- 
ne od żelaza w czasie od poniedziałku dn. 3 
stycznia aż do czwariku dn. 6 stycznia od go» 
dziny 8-ej i pół rano aż do 3-ej godziny po- 
południu w śpichlerzu przy ul. Zachodniej 70 
złożyć. 

Aby zapobiedz. wielkiemu natłokowi, zaleca 
się skonfiskowane przedmioty jaknajrychlej 
dostarczyć. 

Urządzenia kąpielowe trzeba samemu od. 
montować. 

Następujące ceny płaci się za polski funt 
po sprawdzeniu wagi za pokwitowaniem w dn, 
"po dostarczeniu przy kasie wydziału gospodar. 
Ra (Kreiswirtschafisausschuss) Benedykta 
Nr. 2 w czasie od godziny 8-ej i pół rano aż do 
4 po poł. 


Za koprowinę 35 kop. M. —.58 
„ mosiądz | 25 a y —.25 
„ bronz 32 y y —53 
» aluminuim DO po a — 06 
„ nikiel 98 y „ 1.63 « 
„ antymon lbsen a RE 
» CynĘ TA powo 122 
„Cynk . 12 o» a —:20 
„ Ołów i0 p a FJD 
„ blachę cynkową T a s dA 
„ biały metal DĄ go y 730 
'„ nowe srebro 832 y yo —03 


Po tymże czasie jeszcze znalezione przed» 
ra! metalowe zostaną bezwzględnie skonii- 
skowane, a właściciele ich karą pieniężną w 
oska 3000 marek, a wrazie niemożności 
zapłacenia za każde 10 marek jednym dniem 
ANA ukarani. 

"Łódź, dnia i stycznia 1916 r. | 

Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policyi 
"w zastępstwie v. Bernewiiz. 


Biura urzędu powiatowo - gospodarczeme 
(Kreiswirtschafisausschuss) przeniesione zo- 
stały do hotelu Victoria, ul. Piotrkowska Nr, 


Łódź, dnia 28 grudnia 1915 r. 
„Gesarsko Niemiecki Prezydent Policyi 
w zastępstwie 


von Zitzewitz. 


«Niniejszym wzywa się posiadaczy niezą-. 
-| meldowanych dotychczas wag centy Bn 
nych (setne), aby do dnia 10-go stycznia ` 
1916 r. w celu sprawdzenia sprawności 4 
ostemplowania zameldowali takowe Delegae. 
cyi Kontroli Miar i Wag przy Magistracie m. 
Łodzi (ul. Średnią 16) z podaniem bliższego 
adresu. |. 

"Właściciele wag nieosiemiofoń anych p» 
miga zostaną do odpowiedzialnośd. 


Łódź, na 29-go grudnia 1915 r, | 
a Magistrat 


\ 


Prowiantowanie Glarszawy. 


s 


Sprawa zaopatrzenia ludności Warszawy: 


w żywność jest już od dluższego czasu jedną 
z najbardziej palących i dotkliwych. Od da- 
wien dawna miasto było pod tym względem 
zaniedbane, gdy zaś nadeszły ciężkie chwile, 
nie umiało sobie dać rady z tą potrzebą. Na 
tem tle rozwinęła się spekulacya, która chy- 
ba nigdzie nie doszła do rozmiarów tak po- 
twornych jak w Warszawie. 

że jest, wystarczy porównać stosunki 
żywnościowe Warszawy z Łodzią. A przecież 


daiz 


tiiir 


pie frontowym, odbyło się otwarcie dziesiątego 


PRZE 


0 ER VARAN 1 


Lódź zawsze uchodziła za miasto „najdroższe“. 


w eslem Królestwie. Dziś o wiele pozostała za 
Narszawą w tyle. 2. 
Narzekania na brak należytej organizacyi 
"tównież znajdują usprawiedliwienie w zesta- 
wieniu Warszawy z Łodzią. W tej ostatniej 
nieznane są specyficznie warszawskie „ogon- 
ki“. Nikt w Łodzi nie wystaje godzinami na 
dworze, by dostać bochenek chieba, paczkę 
cukru, lub parę puców węgla, nie mówiące o 
tem, że w Łodzi pud tego ostatniego kosztuje 
25 kop., a Korzec 2 rb. 40 kop. 

Obecnie w zakresie  prowianiowania 
Warszawy zaszła zmiana zasadnicza. Sekcya 
żywnościowa, która nieraz przyjmować musia- 
la obok zasłużonych, zaręaty najzupełniej nie- 
zasłużone — przestała istnieć, Obowiązki jej 
objął speeyalny wydział przy zarządzie miej- 
skim, — „Wydział prowiantowania miasta“. 

( Mieszkańcy Warszawy pocieszają się na- 

dzieją, że zmiana zaznaczy sie nietylko w ty- 

tule. Pierwsze kroki nowego wydziału nadzie- 
je te usprawiedliwiają. Więc przedewszyst- 
kiem przystąpiono do powiększenia liczby 
sklepów, dawniej „komiietowych', obecnie 
„Miejskich“. Jest ich teraz 78, niebawem ma 
ich być 118. , | 

Co ważniejsze, zaopatrzono je w towary, 
aby nie były, jak dawniej, miejscem sprzeda- 
ży tylko zapałek i kapusty kiszonej. 

Dotychczas jeszcze nie słychać tylko o 
zniesieniu uirudnień formalistycznych, towa- 
rzyszących otrzymaniu „przepustki“ na prawo 
kupowania w takim skiepie. Jeśli ma on być 
przeciwdziaianiem spekulacyi, to wszyscy po- 
winni doń mieć dostęp ułatwiony i swobodny. 

Dziś trzeba stracić nieraz parę godzin 
czasu na otrzymanie kartki bądź to od rządcy 
domu, bądź od właściciela. W niektórych 
sklepach żądają jeszcze poświadczenia takiej 
kartki przez komisarza okręgowego. A to 
rzecz niełatwa. Niejednemu wręcz nie starczy 
"ezau na te formalności. 

A te „ogonki“, — które pamiętnemi się 
stana w dziejach Warszawy, jako wspomnie- 
nie gospodarki Sekcyi żywnościowej!... 

Nie łatwo jej było — to prawda. Miała i 
ona bardzo ciężkie chwile. Dziś, gdy skończy- 


*iy 
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ło Się jej istnienie, rozgrzeszmy ją z błędów, 


jakich dopuszczała się, podjąwszy wielkie a 
trudne dzieło prowiantowania Warszawy. 

A nowemu Wydziałowi życzmy większe- 
go w tym zakresie powodzenia. = 


Uezezenie ks. Z. Lubomirskiego. 


© W dzień Nowego Roku liczni reprezentan- 
ei organizacyj miejskich i obywatelskich zgro- 
madzili się w magistracie dla złożenia życzeń 
księciu - prezydentowi. Wchodzącego na od- 


powiednio przybraną salę księcia z najbliższą 


rodziną, powitał chór Opery śpiewem „Boże 
eoś Polske“, poczem wygłosił przemówienie 
wiceprezydeni p. Drzewiecki, zakończone ofia- 
rowaniem Księciu podobizny jego, wykonanej 
przez p. Lenca. - 


Książę - prezydent podziękował zebranym - 


za wyrazy uznania, które, jak powiedział, — 

„przyjmuje jako zachętę i wskazówkę, jako 
wydany nakaz, aby prawdziwie zasłużyć, wytę- 

żyć siły ku owocnej pracy i znosić ogniotrwa- 

łe cegły do budowy gmachu, — któremu na 

imię Święta nam, droga i tak bardzo pomocy 
wszystkich swoich synów potrzebująca: Spra- 
wa Polska. 

Następnie przemawiali pp.: Stefan Dzie- 
wulski, Bukowiecki, imieniem prawników pol- 
skich, p. Chaniewski imieniem Tow. rolnicze- 
go, prof. Sosnowski imieniem wydziału oświe- 
cenia, hr. Ronikier imieniem b. komitetu cen- 
tralnego obywatelskiego, p. Radoszewski imie- 
niem „wielkiej kwesty majowej”, p. Frenkiel 
imieniem artystów teatru Rozmaitości, p. S. 
Popowski imieniem straży obywatelskiej, wre- 
szeie. p. Brun, jako prezes straży ogniowej. 
| Ks. Lubomirski jeszcze raz podziękował 
zebrany. aż W NORSE j 5 


RIEW uprzednie przemówiwszy 
do zaproszonych -na 'uroczystość gości i członków 
zarządu sekeyi bezdómnych K. O. pod. egida której 

zakład ten się znajńuje. Następnie przemawiał pre- 
zes sekcyi, p. Witold Żukowski, W jednej z sal 


za EH ETA 


przy choince, dzieci, znajdujące się w schroniskn, 


odśpiewały parę pieśni na powitanie gości, awie 
dzaipeych stlroniszo, s ‘y 


NEJ 


e 


wydawany jest bezpłatnie. 


AOD Z LRA 


-Nowe „Ognisko publiczne“. 
W domu Nr. 20 przy ul. Okopowej w skle- 


„Ogniska publicznego Nr. 8%, W dniu otwar- 
cia, „Ognisko” cieszyło się wielką frekwencyą 


"kupujących kartofle pieczone po 6 groszy funt. 


Oprócz tego można tam otrzymać kubek her- 
baty z cukrem, również za 6 groszy. Wrzątek. 


Wykazy strat. 

Celem sporządzenia wykazu strat spówo- 
dowanych przez wojnę, utworzyły się nowe 
komisye, mające szacować straty w pówia- 
tach: błońskim, grójeckim, mińsko-mazowiec- 
kim, płońskim i warszawskim. Komisye te 
organizują podkomisye gminne, które bez 
zwłocznie mają rozpocząć szacowanie. Pożą- 
danem jest, aby poszkodowani przez wojnę w 
gminach sporządzali listy strat bezpośrednich, 
gdyż tylko takie straty będą regestrowane. 

Kursy milicyjne. 

W siedzibie komendantury Straży obywa- 
telskiej odbyła się uroczystość z okazyi ukoń- 
czenia milicyjnych kursów prawnych przez 642 
członków Straży obywatelskiej. Słuchacze kur- 
sów złożyli adresy pamiątkowe dla prezydenta, 
ks. Lubomirskiego, komendanta Straży obywa- 
telskiej, p. Popowskiego, oraz naczelnika kur- 
sów prawnych p. A. Krońskiego. 


Nowy tear w Warszawie. l 

„Warsz. Tgblt" donosi: Sekeya budowlana 
przy zarządzie miasta zatwierdziła plan nowe- 
go gmachu teatralnego, który będzie wzniesio- 
ny na Lesznie Nr. 1 (róg Rymarskiej), W tych 
dniach przystąpiono do budowy; gmach ten ma 
należeć do pierwszorzędnych pod względem 
architektury i oryginalności. 


Ruch samochodowy. 

Zarząd miejski otrzymał od władz przepi- 
sy dotyczące ruchu samochodowego dla auto- 
mobilów prywatnych. Podania o pozwolenia 
na jazdę wnosić należy do kancelaryi w ge- 
nerał - gubernatorstwie. | 
Oświetlenie. 

Z powodu zakazu używania oleju skalue- 
go potrzebnego do molorów, elektrownia w 
Mokotowie zaprzestała dostarczać prądu swym 
konsumentom. Oświetlenie uliczne odbywać 
się będzie przy pomocy zwykłych motorów. 
Uwięzienie monopolisty. 
aściciel monopolu mięsnego, p. Rosen- 


'berg, został uwięziony przez władze niemiec- 


kie na skutek skargi kryminalnej, wniesionej 
przez 30-stu hurtowników warszawskich. 

C O prawo monopolowe zaopatrywania War- 
szawy w mięso ubiega się obecnie wiele przed- 
siębiorców, między innemi firma braci Fran- 
kowskich z Poznania i firma Front z Warsza- 


Teatr 1 muzyka. 


Opera. Dziś. „Cyrulik Sewilski“ Rossiniego, ju- 
tro „Eugeniusz Onegin“ Czajkowskiego. 
W- Bozmaitosciach. Dziś i jutro „Ostatni z Ja- 
giellonów“ Lucyana Rydla. 

' W teatrze Polskim dziś i jutro baśń Meterlin- 
ceka „Niebieski ptak“. W czwartek, jako w dzień 
świąteczny, popołudniu „Dyliżans". 

W teatrze Letnim jutro pierwsze przedstawic- 
nie „Szopki warszawskiej” K. Pollacka i C. Danie- 
łewskiego. Dziś teatr Letni jest nieczynny z powo- 
du próby generalnej jutrzejszej nowości. 

W teatrze Małym dziś i jutro komedya „Mar- 
murowy ekran“, 

W teatrze Artystycznym 
Wilde'a. | 

" W Noweściach dziś i jutro „Baron Kimmel“. 

W teatrze Nowoczesnym program wokalno-de- 
klamacyjny, z udziałem śpiewaczki koloraturowej, 
p. Bellari oraz pp. Krzewińskiego i Smotryckiego. 


e 
Wypadki. 

Kradzieże. W ubiegłą niedzielę w teatrze Pol- 
skim skradziono E©liaszowi Cederbaumowi (Kró- 
lewska 85) 200 marek i 30 rubli. Znajdujący się 
w pobliżu poznali złodzieja w lzaaku Frydmanie 
i odstawili go do komiseryatu. 

Ze sklepu z lóżkami (Bagno 5) Abrahama 
Goldmana, złodzieje zakradli się przez otwór w 
suficie i skradli towaru za 200 rb. . i 

Ze sklepu „Wacława Kredo (Królewska 26) 
skradziono. towaru za 600 rb. : 

Z mieszkania Jana Wachowicza niewykryci 
złodzieje skradli kosztowności za 100 rb. 

7 mieszkania Dawida Szatenszteina (Żelazna 


29) skradziono rozmaite przedmioty wartości 1,200. 


rubli. 


dziś i jutro „Salome”: 


| | z | Lublina, 


„Glos lubelski* donosi, że Lublin od 5 
tygodni pozbawiony jest nafty. Warsztaty od 
zmroku nie są czynne, również ulegają przer- 
wie po zachodzie słońca praca w biurach i lek- 
cye w szkołach, w sklepach tak ciemno przy 
świecach, że nie widać towaru. Schody w 
viększości domów weale nie są oświetlone. 

Według obliczeń, Lublin wraz z przed- 
mieściami mia około 113,000 mieszkańców, 


którzy w ciagu zimowych miesięcy. potrzebu-. 


ja 25—30 cystern nafty miesięcznie, Tymeza- 


sem od początku listopada r. b. ani zadałko- ` 
wane w Wiedniu przez przedstawicieli mia- 


"dzielczemu zapewnić 


sta cysterny, ani też nafta dla fir. Br. Nobel, 
związanej z miastem umową nie nadchodzi. 
W tej kwestyi zwrócono się do J. E. general- 
gubernatora Diilera, który polecił biuru roz- 
imiastu odpowiednia 
ilość nafty z pominięciem handlarzy speku-. 
lantów- R l 


(Korespondencya wlasna „Godziny Polski). 
(życie zewnętrzne. — Szkolnietwo. — Wystawa pa- 
miątek. — Drożyzna). | 


Już na pierwszy rzut oka przy wjeździe 
w mury miasta widać rażące zmiany w ogól- 
nej fizyognomii okupowanego przez władze 
austryackie grodu. Przedewszystkiem po za 
zrujnowanym dworcem kolei nie widać żad- 
nych śladów wojny, a ruch uliczny stał się 
normalniejszym jeśli można użyć lego okre- 
ślenia — aniżeli za dawnych „dobrych“ eza- 
sów władania rosyjskiego.. Wszystkie sżyldy 
są polskie i gdyby nie rzucająca się w oczy 
cerkiew na pięknym placu Zielonym (daw- 
niej Soborowyin) 'nieby nie wskazywało, że 
jeszcze przed paru miesiącami rządziły tu na- 
kaika i łapówka. Porządek panuje wzorowy 
i do niedawna zupełnie tu nieznany. Miasto 
ma to do zawdzięczenia w szczególności sprę- 
żystym i celowym zarządzeniom kierownika 
komisaryatu cywilnego, d-ra Grossa. Nazwy 
ulie, które miały na celu „uwschodnienie* Ra- 
domia, jak Dymitriewska, Michałowska, Pe- 
reulok (I) i Ł p. zostały spolszczone. Temu 
samemu losowi ulegną zapewne w krótkim 
czasie równie pięknie nazwane ulice Moskiewy- 
ska i Suworowa (!), znajdujące się już po za 
administracyjnym obrębem miasta. 

W Radomiu istnieje komisya szkolna, 
której działalność zasługuje na istotne uzna- 
nie. Wobec braku nauczycieli utworzono se- 
minaryum, gdzie w skróconym terminie 
kształeą się całe zastępy młodzieży inteligent- 
nej, pragnącej poświęcić się szczytaemu za- 
wodowi pedagogicznemu. Po za utrzymaniem 
szkół średnich i początkowych, co stanowi 
główny cel istnienia Komisyi, instytucya ta 


zorganizowała uniwersytet ludowy, cieszący 


się nadzwyczajną irekwencyą. 

Wielkiem powodzenien: cieszyła się tu 
wystawa pamiątek polskich z dni niewoli p. 
n. „1792—1915“. Jeśli już mowa o wspomnie- 
niach, to trzeba nadmienić, że obchód listopa- 
dowy, urządzony niezwykle uroczyście, prze- 
szedł wszelkie oczekiwania. W. dniu tym, z 
wyjątkiem magistratu, świętowały wszystkie 
instytucye i uezelnie, niezliczone tłumy wzięły 
udział w pochodzie i zapełniły świątynie, sale 
odczytowse.i teatr. ar 

Drożyzna w Radomiu nie jest nadzwy- 
czajna, aczkolwiek zazdrościć radomiakom 


niema powodu ani mieszkaniec Warszawy, ` 


ani łodzianin. Oto kilka przykładów: chleb 
żytni kosztuje 12 kop., razowy 7 i pół, cukier 
kostkowy 30 kop., kwarta masła około 2 i pół 
rubla, mięsa mało, a funt kosztuje 50 — 55 
kop. Drób zato bardzo drogi; za kurę płacą 
do 3 rubli, indyczka 6 — 8 rub. Nafta kosztu- 
je 36 kop. kwarta. Za węgiel płacono 8 rb. 50 
kop. korzec. . | | 

Włlościanie w ostatnich dniach zwożą do 
miasta wiele wełny owczej, którą łatwo zby- 
wają za cenę 2 do 8 rb. za funt. 

Zawiązala się w Radomiu spółka hodowli 
królików rasowych na mięso i futra. Króliki 
zarodowe mają być sprowadzone z Wiednia. 

` Oto garść faktów, które udało się kore- 
spondentowi  waszemu zebrać doraźnie. 
Świadczą one, że Radom w sferze żywotności 
i pracy społecznej nie ostatnie w Polsce zaj- 
muje miejsce. Lew. 


Pisma galieyjskie donoszą o zakładaniu 
szkółek na Wołyniu, zajętym przez wojska au- 
stryackie. Pomiędzy innemi, że szkolę zało- 
żył Zygmunt hr. Krasicki w swym majątku 
Chołoniowie, pod Horochowem, gdzie pałac 
uległ zupeinemu zniszczeniu. Wspomniany Z. 
hr. Krasicki jest wnukiem p. Kazimierza Chla- 
powskiego z Kopaszewa. 


RARE À 8 
iztetosioku. 


Elektrownia miejska chwilowo przestała 
funkcyonować, celem naprawy uszkodzeń. 
Wobec lego wstrzymany został, na mocy YOZ- 
porządzenia władz miejscowych, ruch uliczny 
z nastaniem ciemności, t. i. o godzinie d-ej 
po południu. Od tej godziny wszystkie loka- 
le i składy muszą być pozamykane. Ruch 
przerywa się aż do następnego rana. 
= Penieważ prawie wszystkie fabryki stoją 
z powodu braku surowca, liezni robotnicy 
wędrują do Niemiec. Część szukających pra- 
cy udaje się do robót ziemnych w rozmaitych. 
okolicach zajętego obszaru, gdzie robotnicy 
oprócz mieszkania i utrzymania otrzymują 
1,60 mk. Liczbę robotników, którzy wywędro- 
wali do Niemiec, oblicza się na kilka tysięcy 
osób. l - Siy 

Na mocy rozporządzenią wiadz usunięta 
wszystkie napisy rosyjskie na ulicach i go- 
diach i zastąpione niemieckimi. Oprócz. 


we 
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z x 


: mieckiego dopuszcza się na godłach także ję- 


zyk polski i żydowski, to też ponad wszyst- 
kiemi składami polskimi widnieją obecnie 
napisy ńiemiecko-polskie, nad żydowskimi 
niemiecko-żydowskie. 


| eyi. 


Galicyjski „Komitet opieki nad uchodź. 
cami“, na którego czele stoi rektor uniwersy- 
tetu lwowskiego dr. Fiedler, powziął szereg 
ważnych uchwał w sprawie oczekiwanego ma- 
sowego powrotu uchodźców. Jak donoszą pi- 
sma krakowskie, oprócz apelów do ofiarności 
publicznej, do komisaryatu i dyrekcyi policyi, 


ustalono tekst telegramów, które wysłane zo- 


staną do Koła polskiego, do prezydenta mini- 
strów hr. Stirghka, do ministra spraw wewnę- 
trznych ks. Hohenlohego, do ministra dla Ga- 
lieyi p. Morawskiego i do namiestnika gen. 
Colarda. Uchwalono również wysłać memo- 
ryał do Kola polskiego i uproszono posła d-ra 
Lisiewicza, aby był rzecznikiem Komitetu w 
Kole polskiem. | j 

Komitet, ze względu na brak środków ży- 
wności i-opału we Lwowie, domaga się przes 
sunięcia terminu przymusowych transportów 
uchodźców do Lwowa przynajmniej đo koń- 
ca marca 1916 r. 

W memoryale do Koła polskiego zazna” 
czono między innemi: Obywatelski Komitet o- 
pieki nad uchodźcami uchwalił wysłać prośby. 
telegraficzne do prezydenta ministrów do min. 
spraw wewnętrznych, do min. dla Galicyi 
oraz do namiestnika o przedłużenie do końca 
marca 1016 prawa bezpłainego powrotu i po- 
bierania zasiłków państwowych uchodźcom tu- 
tejszym, bawiącym dotychczas poza krajem, a 
pozbawionym środków. 


£ 


rakowa. 

Wyludnienie. — Wolne mieszkania. — Odpi- 

sywanie podatków. — Pomoce dla pracujących 
uchodźców. 

(Korespondencya własna „Godziny Polski“). 


Jednym z objawów wojny obecnej jest 
zmniejszenie się ludności w miastach. Wpraw- 
dzie wieś zasila większe grody rozmaitymi 
zbiegami, z miast zato emigruje ludność za- 
możniejsza. Wszędzie tak jest, a Kraków, jak- 
kolwiek nietylko nie gościł, ale nawet nie 
widział w swych murach zastępów nieprzy- 
jacielskich, nie jest wyjątkiem pod względem 
wyludnienia. Przeciwnie. Miasto nasze może 
nawet więcej niż inne odczuwa wyludnienie 
sier zamożniejszych. m 

Następstwem tego — mnóstwo wolnych 
mieszkań, co właścicieli domów doprowadza 
do rozpaczy. Powszechna ta dolegliwość, prze- 
śladująca kamieniczników, otrzymała nawet 
specyalną nazwę: „próżnostanie”. Nazwa ta 
do tego stopnia stala się popularną, że ją 
przyjęto w pismach, a nawet wzbogaciła 
słownik biurokracyi miejskiej. Świeżo ogło- 
szono, że „magistrat m. Krakowa postanowił 
z urzędu odpisywać podatki gminne z powo» 


„du próżnostania”. 


Może się komyś ten nowo ukuty wyraz 
nie podobać, ogłoszenie magistrackie jednak, 
nadające mu za pośrednictwem pism prawo 
obywatelstwa, wywołało między właściciela- 
mi domów wielkie „gaudium“. Dotychczas 
„odpisanie* podatku połączone było z różne- 
mi formalnościami i trudnościami. Obecnie 
tylko trzeba zawiadomić magistrat, że taki to 
a taki dom, a raczej jego właściciel, cierpi na 
„próżnostanie”, — i wnet podatek zostanie 
„odpisany”. 3 

Dbałość krakowskiego magistratu o wła- 
ścicieli domów powinna być przykładem jak 
się wypełniać powinno przyjęte na się obo- 
wiązki opieki, bez względu czy instytucyą 
opiekuńczą jest organizacya spółeczna czy 
prywatna. Krakowskie instytucye dobroczyn- 
ne czeka obecnie wielkie zadanie roztoczenia 
opieki nad wracającymi uchodźcami oraz ich 
dziećmi. Niektórzy wracaja w biedzie, grani- 
czącej z nędzą krańcową. Zająć się ich losem, 
dopomódz im, a przedewszystkiem nie dać się 
zmarnować ich dzieciom — to obowiązek, 
którego wypełnieniem zająć się powinni 
wszyscy, miający czas i środki po temu. Orga- 
nizacya tej opieki juź się zaczyna w Krako- 
wie formować. 

n- 


Z różmych stron. 

Gimnnzynm w Kaliszu. Magistrat miasta Kali- 
sza podaje do publicznej wiadomości, że z zeżwo- 
lenin p. szefa przy general-gukornatorstwie otwar- 
te będzie w Kulisru gimnazyum iilologiczne me 
skie. Kandydaci żechcą zwrócić swoje- zgłoszenia 
do biura magistratu do dnia 15 stycznia 1916 roku 
ustnie lub piśmiennie, podając swe imię i nazwi- 
sko, wyznanie, wiek, jezyk ojczysty i stopień zna- 
jomości języka niemieckiego. 

W Bosnewen, jak donosi dziennik iskra“, po 
uregulowaniu komunikacyi z zagranica i z miej: 
scowościami w Królestwie, stosunki handlowe oży= 
wily sią znacznie. Między iunemi w ostatnich eza 
sach modeszła tem znaczna jlość zapasów Żywnos 
ściewych, tak, žo ekręg gosnowicki na czas dłuższy 
w żywność obiicie został zaobalzeny. 


isanda jra | 


Ha 


T śniejszą przyszłość 
Warszawskiego”, 


Nasłuchuja już wyrazu, który 


„sercem. Żywimy różne wątpliwości, 


Prasa warszawska w „artykułach nowo- 
rocznych prawie jednogłośnie podkreślą silną 


wiarę społeczeństwa naszego w lepszą, ja- 
Polski, Zdaniem „Kuryera 


cały świat z utęsknieniem 
ry padnie, jak ga- 
łąź oliwna, na stratowana pola, na spalone 
wsie i miasta, na mogiły poległych, który w 


- milionach dusz ludzkich uciszy trwogę i nie- 
| pokój i da im słodycz oczekiwania na. SZCZĘ- | 
„śliwy powrót cd od rodzin. ojców, 


mężów i synów. 

e. „Dia Polski—pisze wyc ACT 

(wyraz ten może być jednak czemś więcej jesz 
cze — odnawieniem jej bytu, hasłem do twórcze- 
go życia i życiem samem, kupionem drogo, bo za 


_ ceno krwi, którą wytoczyła z jej żył ta wojna w 


w sposób potrzykroć tragiemniajszy, niż z żył któ- 
regokolwiek z innych narodów. - 


ge rok 


Arraia naapa 


| | „Kuryer Polski" wyraża nadzicję, iż rok 

1016 rozstrzygnie o naszym losie na długie, 
długie lata. Naturalną jest też rzeczą, iż zbliża- 
my się doń ze wzruszeniem, ze  śŚciśnictem 


zrozumiałe, ale z nich trzeba się otrząsnąć i 


"wierzyć, iż rok, który dżiś rozpoczynamy, bę: 


dzie prawdziwym rokiem wolności. 


+ „Wyrośnie ona — pisze „Kuryer Polski — 
musi wyrosnąć z ziemi tak hojnie krwią milonów 
skrąpionej. Tyle bólów i cierpień nie może iść 
"Ba marne, gdyż byłoby to rzeczą zbyt potworną, 
zbył przeciw naturze i sprawiedliwości, . 
„Badając historyę, na każdym kroku widzi- 
my, iż istnieje. sprawiedliwość dziejowa. Czekaj- 
my na jej wyrok. który nie może inaczej, jak na 
"naszą, wypaść korzyść. 
spadziew ać się, iż już rok 1916 będzie świadkiem 
tego wymiaru sprawiedliwości. I dlatego tejem- 
niczy Nowy Rok oczom polskim tęczowym mieni 
się blaskiem. > 
„Po burzy, po gromach i piorunach, siedmio- 
barwna tęcza sprzymierzą niebó z ziemią, niosąc 
„ Awiastowanie, iż groza minęła, chmury pierzchna 
sl znowu splyną ma ziemię Promem ałańca”, 


myar 
= 


„Przegląd Poranny“ ZAZNACZA, że, "rok 
"1815, pomimo” śmięrci, pożogi i zniszezenia, 
zapisać musimy do rzędu lat szczęśliwych na- 


szego bytu. Przekazuje on swem nąstępcy 


dobre, którego nie spotykaliśmy oddawna na 
swej drodze, nadzieję. 


„Nowy rok dzisiejszy — pisze „Przegląd Po- 
tanny“ — spotykamy w okresie przełomowym. 
-Po raz pierwszy od stu lat witamy go w zmienio- 
„nych warunkąch naszego życia. A chociaż to 
„warunki tymczasowe i wyjątkowe, jednakże świ- 
ta w nich promień lepszej dla nas przyszłości. 
Sprawa polska zeszła ż martwego punktu, na 


- którym utkwiła przed stu laty, Otworzyła się: 
' przed nią możliwość rozwiązania, odpowiadają 


„ tego naszym pragnianiom i wymaganiom spra- 
wiedliw rości". 


Ww dalszym ciągu uwag swałch o Pzeciad 
: Poranny“ przypomina, że sprawa polska za- 
_lężna była od stosunków wzajemnych Austryi, 
Niemiec i Rosyi. Z miana w położeniu naszem 
nastąpić mogła w razie niezgody pomiędzy 


temi państwami, w razie wybuchu wojny po- 
między niemi. I wojną stała się iakiem. 
Wycofanie się rosyan z Królestwa nazy- 


Wa „Przegląd Poranny" ~- szczęśliwą konjun= 
_kiurą polityczną”, która wesprze nasze prawo 
Cdo życia własnem życiem. Poćzueie tego pra- 
wa ożywiać będzie niewątpliwie . tych, którzy 
Europę urządzać, 
będą. 


którzy i nasze losy ważyć 


„Ale aa = pisze dalej „Przegląd Poran- 


` ny“ m i my musimy stanąć na wysokości zada- 
nią. Losy nasze zależeć będą nietylko ed kon- 
junktur politycznych, w chwili zawarcia pokoju, 
D nietylko ad prądów, które wtedy panować będą, 
© ale i od nas samych, od naszej postawy, od na- 
szego | rozumu. Polityeznego”, 


| „Gonieę poranny“ w arty kule NOWOTOCZ- | 
nym również zaznacza, że pomimo ogromu . 


przeżywanych cierpień, które nam wzrok mgłą 


" ssłabienia przyćmiły, wydobywają się z oczu 
 haszych skry nadziei na lepszą przyszłość na- 
rodu. 


„Coraz bardziej ustala się w olezańsiwie 
przekonanie, — pie „Goniee” — że nierem są 


. katastreły, jakie naszą nawiedziły Ojeryzne, byle 


Ona istotnie raz stała sią sobą, byle w gmachu 
-šei polskiej, my pozostali oraswemi i gospoda- 
Tami", 


- Wogóle w śiiykutaski noworocznych całej 
prasy polskiej przewija się wyraz wiary i na- 


-.dziei, że rozpoczynający się rok — jak ZAIDA- 


cza ostatni 2. cytowanych wyżej dzienników — 


„będzie ala nas rokiem odbudowy calego pa- 
szego zycia narodowego, kulturalnego i polity- 
.cznego, rokiem położenia kamienia węgielnego 
Pod. dak własnego Gimachii".. 


i Mae sa IK 


pmen Mo TR rogi. Wykiłe gedzina nasze- 


sa one- 


znow tzn 


Mamy wszelkie prawo 


-. polskim i na niwie powszechnej praey i twórezo- | 


Eowanym 
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| Orai [ZANA ia Polaków. 


Berlińskie Biuro W. schod. pa" telegra- 
ficznej ośrzymałe wiadomość z Kopenhagi, że 
rosyjskie ministeryum spraw wewnatrznych u- 
znało wniosek prawodawezy Koła Polskięgo o 


„zniesieniu ograniczeń dla Polaków za nie do 


przyjęcia i postanowiło opracować projekt rzą- 
dowy w tej sprawie. Osoby, którym to zale- 
cana, oaświadezyły, iż ogólne zniesienia ograni- 
czeń jest niepożądane. 


Akoy pil Ni W Poster 


Na posiedzeniu "Komitetu Wielkiej księż- 
niczki Tatiany, odbytem w dniu 21 gr udnia, w 
pałacu Zimowym, w Petersburgu, poseł Świę- 
cieki -reterował sprawę zwiększenia budżetu 


„Szkół polskich w Petersburgu wobec ogrom- 


nej liczby kandydatów, których obecnie szka- 
ły pomieścić nie mogą. Do obecnych 14 szkól 
początkowych trzeba dodać jeszcze 4 szkółki, 
a przy gimnazyum Polskiej Macierzy Szkolnej | 
otworzyć klasy równoległe, internat na 60. 
uezniów i 2 klasy szkoły narodowej. | 
© W tym eelu do zwykłego asygnowania 
Komitetu dla Macierzy w sumie 12,000 rb. na- 
Jeżałoby dodać jeszcze 7,500 rb. miesięcznie. 
Chociaż sprawa fa nie była poruszona w dru- 
reliminarzu na grudzień, który 
rozdano obecnym i nie była omawianą w Ko- 
miiecie, jednak zgodnie z propozycyą, posła 
Święciekiego zapadla uchwała, aby jeszcze w 
grudniu wydać 7,500 rubli na in istalacyę no- 
wych szkół, a poczynając od 1 stycznia wyda- 
wać Macierzy 6,000 rb. więcej, aniżeli przed- 
tem, na ich utrzymanie. 


ozn A r a mE 


Logestracya tiary p polskich y hoyi. 


W Moskwie, przy "Rażnieckim Zautku, o- 
twarte zostało, jak o tem donoszą gazety pe- 


tersburskie, Biuro regestracyi tułaczy, które 


gromadzi o nich wiadomości i udziela infor- 
macyj osobom, poszukującym zaginionych 
krewnych lub znajomych. Biuro zgromadziło 
już BO tys. z górą adresów. Przed świętami 
wydało ono książkę adresową, która zmieściła 
45,000 adresów. Regestracya w Biurze odby- 
wa się systemem kartkowym. Wszelkie wia- 
domości, zgłaszane ustnie lub też przez po- 
cztę, wpisują się do dwóch blankietów, po- 
szukujących i poszukiwanych. O ile  naprz. 
dwie osoby, poszukujące się nawzajem: zgło- 
szą do. Biura swoje adresy, ta ich kartki spot- 
kają się w Biurze i obie ‘strony dowiedzą się 
a miejstu pobytu poszuk iwanych osób. Biuro 
wydało odezwę, w której zaznacza, że w inte- 
rasta każdego tułącza, ‘który poszukuje kogo- 
kolwiek z blizkich sobie osób lub pragnie im 
dać znać o sobie, jast jak najśpieszniejsze 

zgłoszenie w Biurze swego adresu i nazwiska 
RE poszukiwanej. Od samych więc tułaczy 
zależy owocność pracy nowego Biura. W loka- 
lu Biura odbyła się dnia 26 grudnia narada 
przedstawicieli organizacyj pomocy tułaczom. 
Na Tarang przybyło okolo 50 delegatów., 


igiza wirid _WYNRATEK. 


Rosyjskie Towarzystwo, ochrony kobiet O= 
pracor ało dla walnego zebrania referat o 
środkach zwalczania nierządu wśród wygna- 
nek. W referącie wskazano, że w Petersburgu 


4 w innych miastach rozwija się rajfurstwo za 


rośrednictwem ogłoszeń w pismach. 'T-wa 
proponuje zmianę redakcyi artykułu kodeksu 
w tym sensie, aby wyraźnie podlegały kodek- 
sowi karnemu wszelkie zamachy na uczciwość 
kobiety, zaczepianie na ulicy, zaczepianie w 
restauracyach i ceukierniach. Towarzystwa ko- 
hiet znajduje poparcie wszystkich organizacyj 
polskich, do których niejednokrotnie docho- 
dzą straszne wiadomości o losie naszych wy- 
gnanek, skazanych na głód i nędzę, i ae 
wionych wszelkiej opieki. - 


1 em EET ZEE TOO 


Zapomoga tia wyi iuleńców. 


Z Petersburga donoszą, że Rada mini- 
strów w yasygnowała 5 milionów rubli kom 
telowi Tatianowskiemu, | ministeryum zad 
spraw wewnętrznych wyznaczyło drugie tyle 


na zaspakajanie potrzeb wysiedleńców. 


BRC = EE tre jn 


Stedene rois ya plan hojo. 


W dziennikach petersburskieh wydruko- 


wano obszerną statystykę studentów rosyj- 


skich, zajdujących się dziś na poszczególnych |. 
frontach bojowych. Nie jast to spis wyczerpu- 
jący, ale w kałdym razie został sporządzony. | 
na podsławie danych urzędowych i odpowiada i 
więe w przybliżeniu rzeczywistości, Podług te- 


go spisu zostało pod broń dotyczczas powoła- 


nych ogółem 67.800 studentów rosyjskich, kt 
meh w irkazość służy dziá jako ofieerzy lub pod- 
ólieersy. Poległo: dot tad 8.700, rannych nalicza» 


„| no 18,400. Liczba zaginionych bez wieści czy 


| 


też znajdujacych sia w niewoli nie jest w plae 
tystyce sa określoną, 


ovr ya 


z 
| 
| 
| 


E 


pierwotnie i niźli 


| 
z 
| 
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Pi łam uy. 


Prasa poleróbarska 0 kozwiażtych adeieni 
politycznych zajmuje się żywo sprawą zwała- 


nia Dumy i omawia wszelkie ewentualności, 


stojące w związku z tem zwołaniem. Wszyst- 
kie gazety są zgodnego zdania co do terminu, 
w którym zwołanie to powinno nastąpić. Po- 
wszechiie oznaczają drugą polowe stycznia, 
jako chwilę najoedpowiedniejszą. Jeszcze cie- 
kawszem jest, że większa część wpływowych. 
pism rosyjskich utrzymuje, iż sesya Diuny bę- 
dzie dłuższą, niźli oświadczano pfievslnie 
jeszcze przed miesiącem i że porządek dzien- 
ny Dumy nie zostanie tym razeni ograniczony 
tylko do uchwalenia budżefu państwowego, 
ale będzie zawierał w sobie też szereg waż- 
niejszych spraw polityczny en, które Duma ma 
ostatecznie AM ié, 


opr ray wo roz 


LUB W Resi. 


Z Kijowa dowiadui a się „dzienniki pe- 
tersburskie, że w całym o poludniowoa-za- 
chodnim notowano w ostatnich dniach silne 
mrozy. Tak mianowicie w Elizaweigradzie 15 
z. niżej zera, na stacyi Koziatyn 14, na st. 

zerkaszv 15, na st. Kijów, Biała Cerkiew, Li- 
powiec; Zwinogródka, Chr ystynówka, Krzy- 
żodol, Zmierzynka i Wapniarka 12 i w Odesie 
8 stopni. Pogoda ładna, miejscami słoneczna, 
wiatr siaby. 


papiere GA. SOWA. 


e zam 


nwiz 


|. Cantralny zarząd kolejowy W Rosyi pole- 
cił wszystkim kolejóm, któremi idą transporty 
z papierem z Finiandyi, przepuścić wagony z 
papierem do Kijowa terminowo. W Kijowie 
siinie dał się wa maki brak papieru, poczy- 
nający zagrażać już całej gubernii, szczególnie 
zaś prasie, zarówno rosyjskiej, dsk i poł Iskiej. 


ea EW Wit Te ÓW 


Ik jaie CÓW Rosyiskich W Turgi. 


TT NE 


W Pełersbitigu —- - jak donosi „Now. Wre- 
mia“ — utworzył się ostatnimi dniami komi- 
tet specyalny, którego celem i zadaniem ma 
być niesienie pomocy jeńcom rosyjskim, znaj- 
dującym się w niewoli tureckiej, oraz nałeży- 
ie zorganizowanie tej pomocy. Ta ostatnia po- 
winna odnosić się nietylko do najbardziej pa- 
iących kwestyj natury  narodowo-kuliuralnej. 
ale i do aktualnych spraw charakteru ekono- 
miezno-finansowego. Przy sposobności tej za- 
znaczają dzienniki peiersburskie, i iż w niewo- 
ii tureckiej znajduje się obecnie więcej jeń 
ców Tosyjskich, aniżeli « spodziewano się tego 
donosiły o tem ofieyalne 
sprawozdania BE sztabu rosyjskiego. 


(BEDA | W] iaz, 


Wydawanie a ed świadectw nz 
wyjazd do 'Peiersburga znacznie ograniczono. 


Rozmaitości. 


< Tomasz Salvini, 
Jeden z najstynniejszych aktorów europej- | 
skich, Tomasz Salvini, zmarł we Florencyi, w 
87-ym roku życia. W drugiej połowie zeszłe- 
go stulecia, wędrował on po wszystkich stoli- | 
cąch Europy i Ameryki z własną trupą i ze- 
brał olbrzymi majatek. Słynął przedówszyst- 
kiem jako nieporównany wykonawca bohate- 
rów Szekspira, jak Hamleta, Otela, Romea, 
Makbeta i in. Salvini — Włoch, rodem z Me- 
dyołanu, cieszył się również sławą jednego z 
najwykszialeeńszych aktorów, a zarazem by- 
strych PROGÓW: 


terms tyn. 


Baron-żebrak" 

Przed sadem w Berlnie stanął kupiec 
Hanes Badstiibner oskarżony o żebraninę i 
| kradzież. Codzień w łachmanąch puszczał się 
na miasto, żebrał tak artyst: ycznie, że drobne 
sypały się rzęsiście. w dłoń jego, Wieczorem, 
jako baron von Sander adwiedzał pierwszo- 
 rzędne kawiarnie, Pewnego dnia opowiada- 
niem żebrak tak wzruszył jakaś służącą, iż 
ta udzieliła mu wsparcia pieniężnego. Gdy 
dziewczyna wy: szła z domu dostał się on przez 
otwarte okno do jednego z pokojów i skradł 
zegarek, obrączkę ślubną i srebrną torebkę 
ręczną. Oskarżony skazany został na. sześć 
miesięcy więzienia. 


E: 
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Przepisy nientralności w ; Operze 
-— Ww Chicago. 

Dyrekcya opery w Chicago w celu usunię: 
cia niebezpieczeństwa małej wojny światowej - 
pomiędzy artystami należącymi do różnych na- 
rodowości, ogłosiła rozporządzenie, które wy- 
więsżońo we. wszystkich garderobach araz zą 
sceną. Rozporządzenie to brzmi jak następuje: 

1. Nie wolno rozmawiać o- waleczności 
rozmaitych armii; lepiej jest zaoszczędzić '80- - 
bie głos na prvadsiawienie, 


spi E w którem ma: > 
iewa | 


a a e i 


o. Nie należy sie troszczyć a to, którzy | ko 


| 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


pis 
władzeów utracą tron, trzeba zaś mysleć o tem, 


aby nie utracić swego engagement, agd 
3, W Stanach Zjedhoczon ch jesteście 
wszyscy braćmi broni, którzy watczą o powo 
dzenie Opery w Chicago. , 
4, Wojnę operową prow adzimiy a= 
5, Sztuka nie pyta o narodowość. Może= 
r a oel FA va Th a, 
cie wiec ochraniać swe piuca a 


sd m 


za 
ty iko reży SCT idy 


8. Milzenie jest AD: 
śpiewu. 
rektor. 


Przemawiać moga 


Doroezne losowanie dzieł sztuki między człon= 
ków Tow. Zachęty Sztuk Fięsnye ch odbylo się, jax 
zwykle, w przeddzień Nowega Rokn. 

Losowanie dało wyniki następujące: 

8017. Wanke Władysław „W parku" — Wróć 
blewski Jan. | 

"10407. Hasenberg Rena „Sucha galz 
klerski Janusz. 


że „Że Paa 


bisaa 


„ 142. Dy zmajński Wacław „Ogród paryski" 
Szumiański Witold. PORE 
14622. Hersziusit Adam „Ba, d zel Poniatow= 


— Butiler Teodor: 
2809, Straszkiewicz 


Wapiński Julian. 


ski” ; i 
> Śłenistaw „Poranek — 


Stanisław „Sław — Jas 


4160. Straszkiewiez 
trzebski Teofil. ONES 
5 7818. Tański Czesław „Dostawa ami unicyi na 
prowineyi” — Radosżewski Franciszek. 


E 
7500. Masłowski Stanisław „Ogród pod Flo- 


SE Poniekiewicz Jan, 


rencyā sie oñ 
Ro 36. Strzemiński Kazimicrz „Jesienne słoń 
A hal, 
ce" — Nagnbczyński Miecha Tatafa 
7815, "Wański Góesiau wW pilos PA za R Wek Tebel 
Gustaw. 


46. Słankiewiczówna ra {i 3 „Kamienne 8 schade 


—- Turgalski Aleksander 
14539. Mrozowska Marya „dłariwa nalura" = 
Sikorski Henryk 
9858, Lopieński Ignacy 
kowska Jadwiga. 
33862. Rapacki Józef „Ko 
rakowie* Romanienin Maks gy m R a 
5 407, Stenkiowiczówna Zola „Zima — SO 
bieszczański Zygminł. 
367. Zaboklicki Wa 
— Kosiński Napoleon. P 
3937. J. Lewezytski Matna natura“ — Kae 
wecki Wiktor. 
8606. Badow 
ski Włodzimierz. 
15081. Łopieński Ignacy 
Bułkowssi Boleslaw. s 
2554, Rzecki Stanisław „Kolumna Zygmunta 
— Gostkowski. 
14037. Łopieński Ignacy 
szczowa Krystyna. , 
4671. . Rapacki Józef „W iat ak o zachodzie =e 
Kuratow Michał, 
26. Piątkowska Władysława , „Przerwana mó 
Jodya“ — Kurnałowski Wacław. l 
15090. Rzecki Stanislaw  „Kościób  Rzamail > 
-— Ostromęcki Ludwik. |. 
7907. Masłowski Stanisław „A pod Florencyi" 
— Wiślicki Roman. 
100. Rapacki Józeł „Kościół św. Marka w 
Krakowie” -- Tomaszewski Kazimierz. 


ki“ 


Kosciuszko" = Map 


Ma F ka kd 


claw „Katedra w Płocku” 


ski Zygmunt „Ofiara — Budziiie 


„Kościuszko —CZ6» 


TT 


„Kościuszko — Pas 


tów” 


9216. (Gruszczyńska Wiga „Cynie” — Hónig 
stefan. | A 
145890. Stankiewiczówna Zolia „Noc księżycó+ 


wą” — Gesicki Symforyan. 

119. . Piekarski Floryan 
ga — Barszczew ski Jan, 

3080. Ostrowski Stanisław 
idrenz) — Kurnatowska Jadwiga. 
140138. Kotowski Jan „Podjazd kozacki” «e 
Dińkowski Jan. 
14141. Łuczyńska-Szymanowska Irena „Różoe 


„Ogród  Luksembure 
„Mickiewicz 


wa muszlą“ — Rakowski Józef 
.14079. Bartel Bronisław „dJesienia” -— opse 
iński Rupert. 
4882. Salaga Stanisław „Kwiaty“ -- Aster 


"Him, 
8026. Henryk „Malwy' -- Iwanow Pawel. 


bUui. Plewczyński „Meriwa natura" — Zawi- 
utowski d. 
3871. Piątkowska Władysława „Troche kwis- 


iów" -- Harasimowicz Julian. 

8761. Kowalewski Bronisław „Śnieg o zacho» 
— Ohyczewski. Miron. 

5822. Kotowski Jan 

w icz L: 

‘B115. Krasnodębski Piotr „Kaczerńce” — Mari 

kowska Stanisława. 

„31. Rapacki Józet „Wnętrze domu w Pome 


dzia” 
" Brzezina“ = Cyrankie» 


pei” — Mokiejewski Adam, . 
11683. Dąbrowski Jan „Koń — Welski Sia- 
nisław. 


642. Wasilewski Jan „Kopernik“ — dr. Kali- 
nowski Antoni. 
349, „„zlerzbieki Antoni „Kościół  Bernardy- 
nów“ «= Glodziński Adam. © 
160. Bagieński Stan. 
Eonraq, 
5858. Tom Józef" „Kamienica Baryczków" == 
Brzozowski Henryk. 
0072, Rapacki Józef „Wieża Marjacka w Kra- 
kowie" -= Godlewski Roch. 
4584, . Mann Aleksander „Widok z okna“ 
Malarecki Antoni. 
14129. Rapacki Józ zet „Roaściół Św. Marka w 
Krakowie” — ks, Pietkiewicz Edmund. 
495, Cieślewski Tadeusz „Gdańsk. 
gasse) —e Lelesz Henryk. 
7080.  Handęlsmanowa „Koszyczek“ 
: Niepokajczycka. 
10488, Lewandowski Ludwik 
4 Haltorf Józef; 
3717. Piątkowski Henryk 
U — Biernacki Kwiryn. 


„Erakus“ — Kulesza 


(Tranene 
(kilim) += 
„Słostry” 
„Osłatni dzień ' jeste» | 


3230. Stańczykówna Zofia „Ulica św. Jańska* 
— Turkus Władysława. 7 sę | 
892. Lindeman Emila „Krajobraz“ — Rybare - 
ski n : l 
817, Trojanowski Edward Zoaknąć — 
 Bieeki : Stelan > zi | 
4487, Rupniewski Jerzy „Widok jesienny" =m 


Naake-Nakęski. 
——/ pogs, Cieślewski Tadensz „Gdańsk 
wałorvum) =~ Mięczyński Wacław, 
«1180, Krasnowolski Józef „Aladonna”” pe Weim- 
„Teb aaa 

773. Trojanowski W ineent w łar” 
= ~ Ciechanowska Marya. 2 Seymen. T 
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( baare 


kazu tygodniowego rosyjskiego banku pań- 


twa z dn. 21 grudnia, zagraniczne należno-- Hi 
i i A w zanian zaś wypuścić nowe a. NA | 


"W swoim ezasie prasa rosyjs, 
że Anglia przyrzekla Rosyl | 
tego to miliarda zęściową i 
Bywat na pozy tye nalen d 


go 50 „dotychczas tylko ~ 
- Znaczyłoby to, że właściwy ; 
glota rosy iski wynosi 238 mi 
-> Wedlug wykazu stan- 
Banku państwa wynosi 


milionów wzrosła EPAI A 8.500. mio. 
nów. Dodajmy do tej sumy sumę: faktycznego 
zapasu złota, otrzymamy 5,146 milionów — ja- 
ko najwyższą dozwoloną. prawnie sumę 
syi banknotów. Tymczasem . 'TOSy jski. “Bank 
państwa wypuścił dotychczas 5,259 milionów 
w biletach kredytowych, przekroczył zatem 


dionów. 

Komentarz do tego stanu rzeczy: edsa 
| „Birż. Wiedomosti*, kłóre piszą: 
< część wydatków wojeńnych widocznie 


ta została z sum, powstałych z nowych ' emisyj. 


Addie kredyty wpisane na rachunek rosyj- 
“skich zapasów złota za granicą. W tym ostat- 
-nim wypadku prawo emisyjne Banku pań- 
stwa rozszerzyłoby się mechanicznie”, 
Zaznaczanie przez dobrze poinformowane | 
w tych spray 'ach pismo możliwości TOZSzeTze- 


nia prawa emisy jnego Banku państwa każe | 
przypuszczać, iż'rząd rosyjski sam już zaczy” - 
istotną wartość „złolą” 


na powąlpiewać Ww 
przyrzeczonych kredytów angielskich. 
Trzeba przytem pamiętać, że w miarodaj- | 


nych kolach finansowych rosyjskich- panuje; 
bardzo niechętne usposobienie względem TZ- 


a: 


1. en syjnego ja bi 


a rosy yiskiei. 
je sie pod dysku 1 


banknoty; to o ęs «i derzającym dowodem, iż 
sh p È widoki 


4 ej „realizacyi londyńskich -. 
Rej 


rmacyi aa Tidende“, 


: milionów rubli. Prywatne 
y się na 600- milionów. Bank 
0 milionów, Kasy oszczędności 


W. Wedlug Projekta Paen 
lard. rubli. 


| aklady | Put Pułki i. 


rozciągnięcia Gciślejszego "dozoru 
dami Putiłowskiemi i nad wykona- 
z imówień, poczynionych w tych  zakła- 


2 


Z tenże. rząd dwaj ludzie zaufania, na Bla: 


eskich 


e y i 


lorów | 


yn Ub 


Z 


Gży cheesz, obywatelu, ubierać się modnie?. E 
_ Zajdź do mnie: kupisz tanio frak, żakiet, lub spodnie. 


Frankfurter a pisze: Wedłig v wy- [R 


prawo 6  Wyposzczańiu tych: biletów O. o 148. mi- | 


„Znaczna | 


okry- 3 


- „ostatecznie | 
wy taczających 


rozp www yi way wj 


które žamiast mi- | 


I 


ią pożyczkę wojenną przy- 


"przez rząd rosyjski, ustanowieni zostali 


paw wa r 


4 nos skach dyrektorów. Zarządzenie to. stalo i 


| zaciągnięcie przez .żarząd miasta -Warszawy 


-Prawdopodobnie  ministeryum linansów W 
najbliższym . czasie będzie: musiało: obejrzeć | 
ię za nowemi źródłami finansowemi wojny. 
Ibo prawo eznisyjne Banku Państwa zosia- 
"nie znacznie rozszerzone — i to jest najpraw- 
_ dopodobniejsze — a to na zasadzie nowego w. 
- tym względzie prawa, albo znów zostaną ah- 


| a | dać robotnikom «choćby minimalny zarobek. 


| prowadzenie tej operacyi równałoby się, na- 


| stępujących po. nim 1 10 lat W wysokości t mi- 


.Kuponów poręcza się przez całkowity majątek. 


nianie a . wanna inc mani 


| zmączna,. obecnie jednak nastąpiły pod wy- 
, mienionymi względami zmiany i trzeba ocze- 


czytamy 


"czne trudności w słusznem 


„projektem utworzenia - specya nych: urzędów 


GODZINA POLSKI 


śe poruszońą przez. Komitet Obywa- 
| telski, wladze niemieckie rozstrzygnęły w ode- 
ŚĆ zakłady puttłowskie. „Riecz” za- 
T onstawie informacyi zaczerpnię. j , 


| stępującej: 


| miesiącami rozpoczęły swe prace, sądy” poko- 
| ju od niedawna wznowiły swe czynności. Jak 
jednak wiadomo, wysiłki zarówno sędziów o- 
kręgowych, jak i w pierwszym rzędzie sądów 
| pokoju, Są skierowane przeważnie do osia- 
gnięcia porozumienia między stronami. W wie- 
lu wypadkach takie pojednanie nastąpiło ku 
żobopólnemu zadowoleniu obu stron. Brak 
przeto dostatecznej podstawy do wprowadze- 
"nia takiej inowacyi, dzięki której osiąga się 
"ten cel, do kt tórego już istniejące sądy jak naj- 


pr zedwczasna. 
zamierza T 


nę 36 milionów rubli. Nowe akcye 
zostaną posiadaniu rządu rosyjskiego. Prze- 


Z) 


rae zpońsiwowienia e e zakładów. . 


Howa iycła miejska W Waran. 


Ogłoszono = akt zezwolenia na 


| 
i 
czasem nie jest pożądane wprowadzanie ja- 
kichkilwiek zmian w obecnej organizacyi. O 
iieby ujawniły się braki lub: gdyby z biegiem 
| czasu okazało się, że poriimo dotychczasowej 
drugiej pożyczki miejskiej w wysokości |. organizacyi zachodzi potrzeba  urzeczywistnie- 
10,000,090 rubli na nasiępujacych warunkach: | nia zamierzeń, wyłuszczonych w piśmie Komi- 
1. Pożyczka zostanie wydana w wysokości | 
10 milionów rubli w '6-procentowych. obliga- | 
cyach miasta Warszawy z Kuponami półrocz= 
nymi. 
12, Pożyczka nie Sad opodatkowaniu. 
| 


3. Umarzanie pożyczki zozpotznte się w 


! tetu z dn. 9 grudnia r. ub, władze są gotowe 
kwestyę powyższą poddać ponownemu rozwa- 
żeniuųu“, 


ogni kawy, herbaty i kakan. 


szaniu cen na te artykuły, odbył się spis w ca- 
łych Niemczech w dniu 8 stycznia. 
Do zgłoszenia zobowiązano kupców iwłaści- 
cieli składów, trudniących się sprzedażą kawy, 
herbaty i kakao, dalej cukiernie, kawiarńte, 
hotele i t p. Obowiązkowi zgłoszenia podle- 
-gaia wszelkie zapasy, będące na składzie i u 


liona rocznie. > 
©, 4. „Zwrot pożyczki, jakoteż -wypłacznie 
i wszystkie dochody miasta Warszawy. - 


„Przemysł na Kujawach. 
Nowo tworzona — gubernia. włócliwska 
składa się z dawnych powiatów: włocławskie- 
go, nieszawskiego, oraz z części kutnowskiego, 
gostyńskiego i kolskiego. W miastach i mia- | 
steczkach mieszka znaczny odsetek żydów, 
"który da się określić na 25 — 60 proc, Stosu- 
nek ten jest większy w miasteczkach i osadach, 
„mniejszy w mniejszych miastach. | 
"Straty w wymienionym okręgu, jak donss 
korespondent warszawskiego „Gońca”, są mi- 
nimalne. . Kujawy i Kutnowskie robią: wraże- 
„nie dobrze zaopatrzonej spiżarni, bo też istot- ; 
nie: stanowią one centrum naszego przemysłu | 
: przetwórczo - rolnego.  Gałaź lego przemysłu | 
stosunkowo miej ucierpiała Z powoli W | 
od: innych. | 
aim włocławskie, których przed - c | 
| 
| 
i 


nhia W Poznaniu w magistracie; formularze 
do zgłoszeń otrzymać można w ratuszu, poko- 
JL. 

| Również osoby. o zobowiązano 
| zgłosić swoje zapasy domowe, ale tylko zapa: 
| sy kawy i herbaty (kakao nie), i to tylko ka- 
| wę w ilości ponad 20 funtów, herbatę w ilości 
| 

| 


pon! rm wyr yk a 


ponad 5 funtów. 

-_ Magistratowi, lub upoważnionym do tego 
| urzędnikom wolno przeprowadzić kontrolę ubi- 
kacyi i miejsc do przechowywania rzeczonych 
artykulów oraz zrewidować książki. 


| bo kto złoży fałszywa deklaracyę, naraża się 
jny | na karę więzienia do 6 miesięcy lub na karę 
pieniężną do 15.000 marek. i 


ść i wszystkie doskonale funk- Stwierdzenie zapasów cukru. 
E že wy mienimy: trzy fabryki narzę- | i 
dzi rolniczych; . cztery fabry ki fajansów, 
l i eykoryi, trzy cegielnie, fabrykę celu- 

a browary i L d., obecnie są jeno czę- 
ściówo Uruchom 


rz Z) 
ka ży podać do centralnego zakupu w Berlinie za- 


neito Jedynie dlatego, by | 
! uskutecznione do 10 stycznia. Nie ulegają te- 


| mu rozpoządzeniu zapasy nie przekraczające 


Dopóki. funkcyonowały niektóre fabryki 
100 centnarów. 


| przetworów rolnych, i dokąd przy robocie no- 
"wych i reperacyi starych szos ludność znajdo= 
wała zajęcie, o nędzy w tyeh stronach nie było. 
mowy, przeło emigracya do Niemiec była nie- 


ROWE cay | Ia (ACZYZNĘ. 


W Berlinie n e ceny maksymalne 
| na dziczyznę. Wedtug cen tych 0,5 kilo dzika 
Raki Że emigracya Się wzmoże. kosztować ma 1,50 mk., a przy ilości większej 
> 312.80 kilo — 1,20. Ża aig 6 w calości bez skóry 
4,75 za sztukę, zając ze skórą 5,26, królik 

1,50. — 1,60, bażant z piórami 3,50, bażantka 


W wani Wie NRZGUÓW, pojem zt eh ER 


i 
| 
W „Dzienniku Kom. Ob. m. Warszawy“ ; 


co nastepuje: 

„Wobec wielkiej ilości: PE które 
| wynikają na te stosunków między lokatorami 
a właścieielami domów i częstokroć ze wzglę- 
du na okoliczności wyjątkowe nastręczają zna- : 
ich rozstrzyganiu, 
Komitet O. wystąpił do władz niemieckich z 


Podczas drugiego czytania preliminarza 
budżetowego bułgarskiego, minister finansów, 
Tanczew, oświadczył, że umowa pomiędzy 
Niemcami a Bułgaryą, dotycząca pożyczki nie 
zawiera żadnych klauzul tajnych, ani zastrze- 
żeń co do rachunków. Niemcy i Austro-Wę- 
gry zobowiązały się wypłacać Dułgaryi mie- 
sięcznie po 50 milionów przez cały czas trwa- 
nia wojny. W zamian otrzymują 5 proe: asy- 
gnaty skarbowe, 
po wojnie z wielkiej pożyczki, jaką Bułgarya 
postanowiła zaciągnąć. 


pojednawczych. © Urzędy takie zamierzono 
wzorować na .odnośnej ustawie niemieckiej, 
która urzędom pojednawczym, powołanym do. 
życia w obecnych czasach wojennych, powie- 
rza łagodzenie nietylko konfliktów między 1o- 
katorami. a gospodarzami-domów, lecz również 
i między wierzycielami a. neniani apote 


nymi. 


ska 7. 
2 bieżący biegle po poistin. i po X 
niemiecku. potrzebny od 1 lu- 
tego. Zgłoszenia z podaniem wa- 
runków pod „Stenograf* w admini- 
| stracyi dziennika Że Polski”. 


hurtowo 


Największy wybór ruetatieznie 


7* NSTRUMENTOW MUZYCZNYCH 


w składzie. 


ul. Éo Krzyska 26, tel. 285-09. 


"WIELKA WYPRZEDAŻ NOWOROCZNA, 
A _ Geny umiarkowane. a 


rencye. 


ae 


Piostrkoweks 84 


-zwie z dn. 18 z. m. Nr. iii b. 2484, treści na- 
..„Sądy okręgowe przed paroma. 


Celem przeszkgdzenia dalszemu podwyż- 


zarządu gminnego nastąpić winno do 4 stycz-- 


Eto zaniecha podania swoich zapasów, al- 


"Na moey rozporządzenia kanclerza, nâle- 


pasy cukru, znajdujące się w rękach prywat- 
nych w dniu 1 stycznia. Podania te muszą być * 


które mają być wykupione. 


| usilniej zmierzają. W każdym więc razie tym- | 


Dqłoszeia droge: | 


Kupię bryczkę używaną 
w dobrym. stanie nie drogo. Pań- 
"Wiadomość u stróża. 


Potrzebni uczelwi chłopcy 


do roznoszenia gazet, z kaucją 
rb. 5, Zgłaszać się z rodzicami 
do administracyi „Godziny Polski“ 


Korespondent- buchalter 


poszukuje posady. 
tterty w administracyi 
niniejszego pisma pod „A. Z.*. 


Zaginęła torebka z bransolet- | 

ką i banknotem pięciorublowym. 

<askawy znalazca zechce zwrócić 
„ul Długa Ne 154, m. 7. 


„dzenia giełdowego. 
„na razie charakter prywatny. 


"661 740 795 681 953 992 998 14065 072 090 


Giełda warszawska. 


„Nieczynna od początku wojny, giełda war. 
szawska wczoraj rozpoczęła swe czynności, 
tymczasem tylko w kole zamkniętem, do któ- 
rego tylko należeć mogą członkowie Zgroma- 
Operacye giełdowe „mają 


Na dzisiejszem, pierwszem zebraniu prywat- 
nem, giełdy warszawskiej notowano: 

4i pół procentowe listy zast. ziemskie: sprze- 
dawamo po 96,10, żądano po 96,50, poszukiwano 
po -96. 

4 procentowe listy zastawne ziemskie: żądano 
po 86,25. 

5-procentowe listy zast. ratejskie: traktowane 
po 92, żądano po 92,50, poszukiwano po 91,75. 

4 Fr pół proceniowe miejskie: żądano 85,75, pos 
szukiwano 85. 

Nowa 6-procentowa pożyczka m. 
żądano 101,25, poszukiwano 100,75. 


Warszawy: 


Ceny mięsa w Warszawie, 


W -ostatnim tygodniu ceny mięsa w Warsza- 
wie znacznie poszły w górę, a to z powodu małe 
go dowozu żywego bydła ze względu na dni świą- 
teczne. 


Mug państ NOWY hałgsrsh 


Co ma stać się z DTR długiem pań: 
styowym w Rosyli? Na temat pytania tego to- 
czy się obecnie bardzo ożywiona i ciekawa dy- 
skusya w pismach rosyjskich. Sprawa ta jest 
dla Rosyi ważniejszą i bardziej komplikowaną 
aniżeli sądzi prasa zagraniczna. W prawdzie, 
jak pisze „Now. Wrem.* nie idzie Rosyi o te 
89,283,890 rubli, (tyle wynosi dziś bułgarski 
dług w Rosyi), ale musi jej zależeć na tem, że- 


„by przy ostatecznem rozstrzygnięciu tego pro- 


blematu nie zostały obniżone za granicą kurs 
finansowy i ekonomiczna powaga Rosyi. Z ta- 
kiego też punktu widzenia przedstawia się 
sprawa dla polityków rosyjskich, jako istotnie 
bardzo poważne zagadnienie JAPWEOWO któ- 
rego nie można lekceważyć. 


Obligi kolei Warszawsko- Wiedeńskiej. 
Losowanie z 27 września 10 października 1915 r. 
płatne od 20 grudnia 1915/2 stycznia 1916 r. 


ę 3: Obligacye z 1860 r. 1 serya. 
(55 losowanie). 

Po 500 fr. 83 132 330 859 425 461 478 505 
519 637 703 711 736 743 781 828 830 838 877 904 
1016 083 025 048 049 143 145 151 170 172 179 183 
189 218 257%, 298 303 340 342 345 408 E52 576 6T1 
753.830 846 964 20:2 018 023 051 056 105 114 145 
237 310 341 402 420 453 480 559 682 845 858 877 
940 967 9989:3038 111 178 223 245 321 323 407 419 
435 451 466 579 580 664 840 857 908 913 988 997 
4043 185 189 914 231 233 469 287 205 862 417 459 
658.490 404 533 506 571 631 665 722 790 818 5008 
420 056 116 178 181 224 239 242 252 305 447 504 
025 695 716 767 828 873 893 918 822 928 971 992 
6056 094 212 236 240 254 259 278 430 475 b08 543 
544 672-770 772 773 022 826 884 902 939 963 Dai 
7007 108 123 146 157 226 286 831 344 463 529 54h 
586 587 614 634 710 718 767 916 148 8027 060 1-7 
199 315 383 388 630 634 669 774 800 801 874 913 
985 8002 069 095 100 174 278 292 358 361 363 364 
405 426 476 558 615 617 68% 793 875 886. 935 
10060 242 252 279 295 327 365 393 407 448 550 
718 808.818 889 699 406 941 966 982 11021 044 
218 259 266.590 630 686 702 742 750 924 953 967 
879 12099 2238 263 280 8538 376 395 410 497 513 
556 632 709 787 842 868 875 856 937 969 986 
13018 035 134 171 207 251 421-422 471 521 A 
639 
320 
993 


211 214 274 275 28% 233 368 875 400 446 595 
681 640 676 882 886 15153 212 255 801 804 
d28 525 631 634 689 731 805 624 802 863 
16042 092 123 177 2380 270 807 368 423 433 436 
p06 513 580 563 617 G6no 786 764 T77 911 923 
938 17002 012 015 020 088 036 038 040 140 155 
234 895 434 493 496 505 562 507 604 605 609 694 
783 775 901 928 966 18001 068 071 112 118 14% 
293 386 410 418 465 491 551 564 617 636 642 654 
676 838 867 947 967 19018 153 198. 


Naczelny Redaktor: Cezar Zawiłowski 
Bruk | nakład: Wydawnictwo polskie, A. KAPIERALSKI 
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Poszukiwane mieszkanie 
umeblowane, składające się z 
czterech pokoi z kuchnią i łazien- 
ką, w pobliżu Pasażu-Majera. 
Olerty z podaniem warunków w 
„Godzinie Polski“ pod „Mieszka- 
nie", 


Potrzebny lekki wózek ręcz- 

my w dobrym Stanie. Oferty pod 

„Wózek“ w administracyi „Godzi- 

R Polski”, ena Chmielna 
10. 


Poszukiwany pokój U- 
meblowany z oddzielnem wejś- - 
ciem w centrum miasta, Ofetyr 
w „Godzinie Polski“ pod „zaraz. 


Chlubne refe- Zaginął paszport Ą 


rosyjski wydany w Rzgowie na 
imię: Antoni Zimny. 


Zaginął paszport 
niemiecki wydany w. Konstanty- 
ON na imię Stanisławy Zalews- 

le] 


POETSKE. 


clagów osobowych na liniach kolejowych na zachód od Wisły, — —_- 
ważny od i Grudnia [915 roku. i > 


| Golis odejścia i przyjścia a SĄ oznaczone -podług czasu _ gvodnlo-europ Czas od godā, 8. 00 włonz. do soda 5,09 . rano oznaczony jest przez. podkróś enie minnt. 
Na pociągi pośpieszne, oznaczone literą „D“ przyjmowani są tylko poddani niemiecey i austryscko-węgierscy, przyczem za przejazd w tych Posigkóh pobierana 


. jest opłata dodatkowa. 


bez ioi na PORE 


* 


"ociągami pośpiesznymi „Boin.“ przejazd nie jest ogrgniezony ; również nie jest pobierana żadna ję dodatkowa. mó 
W pociągach pośp ieszmych „D“ kursuje 1, 2 i 8-cią klasa, a we wszystkich pozestałych kpa 8-cja klasa. | AE 
Opłata za przejaz pobieraną jest po 8 fen. od kilometra i „> Dzieci od lat 5 da 10 ? acą m" ceny, Za przewóz begażu płaci się po 2 marki od sztukł, 
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